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Dziś, w sobotę 3 lutego obradować będzie w 
hucie Konferencja Sprawozdawcza KF PZPR. 
Konferencja odbędzie się w sali teatralnej 
HiL, budynek „S” centrum administracyjne­
go, początek obrad o godzinie 8.00. W progra­
mie: wprowadzenie do dyskusji wygłoszone 
przez I sekretarza KF tow.. Tadeusza Wa­
chowskiego, sprawozdanie Komisji Rewizyj­
nej, dyskusja. Konferencja podejmie następnie 
wnioski uzupełniające program działania fa­
brycznej organizacji partyjnej HiL, wytyczony 
na VIII Konferencji Sprawozdawczo-Wybor­
czej.
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Przyspieszą remont mieszalnika
Stalowni Konwertorowej

4 1. śród zobowiązań jakie 
y y podjęte zostały w naszej 

hucie dla uczczenia 
Konferencji Sprawozdawczej 
KF PZPR zwraca uwagę po­
stanowienie załogi Brygady 
Pieców Grzewczych OR HPR. 
Zobowiązała się ona skrócić 
remont dużego mieszalnika 
(1.300 ton) w Stalowni Kon­
wertorowo Tlenowej o 24 go­
dziny. Powyższe zobowiązanie 
jest już w trakcie realizacji i 
dotychczasowy przebieg robót 
wskazuje, że będzie wykona-

ne, a może nawet jeszcze 
skrócone.

Do wyróżniających się bry­
gad walczących o skrócenie 
wyznaczonego sobie terminu 
należą: brygada mistrza Ire­
neusza Stachcrskiego, bryga­
da mistrza Czesława Zabor­
skiego i brygada mistrza Bo­
lesława Króla- Bardzo dobrze 
spisuje się również brygada 
montażowa kierowana przez 
mgr inż. Grzegorza Wasilkow­
skiego.

Dla zobrazowania ogromu

pracy i wysiłku załogi OR 
HPR należy podać, że wybu­
rzono ok. 440 ton wymurówki 
mieszalnika, a zabudować na­
leży od nowa ok. 450 ton wy­
robów magnezytowych.

Wykonanie zobowiązania 
rcmontowców przyczyni się 
do lepszej pracy załogi Sta­
lowni Konwertorowo Tleno­
wej i ułatwi jej wykonanie 
zadań produkcyjnych.

Siadem naszych artykułów

Tor saneczkowy
Nasza notatka o Zalewie na 

Dłubni, który mógłby być 
w okresie zimowym wy­

korzystany jako naturalne, 
świetne lodowisko, wywoła­
ła żywe echo. Świadczy o tym 
list, który nadszedł ze Spo­
łecznego Dzielnicowego Ko­
mitetu Kultury Fizycznej i 
Turystyki w Nowej Hucie. 
Niestety ze względów pro­
dukcyjnych Zalew nie może 
być zagospodarowany 
lodowisko, 
możliwość 
Skarpie toru 
dla dzieci. Oto 
szych sprawach 
nam SDKKFiT.

W odpowiedzi 
zamieszczoną w 
czytnym piśmie, 
my, że działacze SDKKFiT z 
tow. Heleną Dudzińską — 
zastępcą przewodniczącego 
DRN Nowa Huta na czele, u- 
biepali się o urządzenie lodo­
wiska na tafli Zalewu. Nie­
stety, względy ekonomiczne 
nie pozwalają na obniżenie lu­
stra wody do poziomu 80 cm. 
Przy obecnym poziomie lustra 
wody, lodowiska ze względów 
bezpieczeństwa urządzić nie 
można.

Równocześnie wyjaśniamy, 
że zainteresowaliśmy s:ę moż­
liwością budowy toru sanecz­
kowego dla dzieci na Skarpie. 
RP7.RB przystąpić ma do wy­
konania czynem społecznym

jako 
Jest natomiast 
wykonania na 

saneczkowego 
co w powyż- 

komunikuje

na notatkę 
Waszym po- 

informuje-

Kto wylosował 
samochód z PKO?
)IZ siążeczki oszczędnościowe 
K premiowane losowaniem sa- 
*v mochodów osobowych cie­
szą się ogromna popularnością. 
Wystarczy powiedzieć, że w o- 
statnim losowaniu tych atrak­
cyjnych premii, które 
sie 26 stycznia w sali 
„Związkowiec" przy ul. Grze­
górzeckiej 71. wzięło 
16.045 książeczek z wkładem po 
6.COO złotych (jeden samochód 
przypada na 1.500 książeczek) 
oraz 70.408 książeczek z wkła­
dem no 9.000 złotych (jeden sa­
mochód przepada na tysiąc 
książeczek). Szczęście dopisało 
81 właścicielom książeczek PKO 
z terenu miasta Krakowa i wo­
jewództwa krakowskiego. Bły­
skawicznie i bez żadnego wy­
datku. stali się oni posiadacza­
mi przysłowiowych „czterech 
kółek” w wydaniu: Syreny 104. 
Wartburga Ptandart, Trabanta 
Limuzyny 601. Warszawy 204. 
Moskwicza 408 i Trabanta Com­
bi Uniwersał.

(Dokończenie na sir. 2)

odbyło 
kina

udział

I PISMO ODZMCZONt ZŁOTĄ OOZNAKĄ M KWKOWa]

Nr 5 (582)

&OWEJiWTV

Kraków, 3 II. — 9 IL 1968 r. Cena 50 g

DZIŚ
w numerze:
• Z tymi 

proble­
mami 
spotka­
my się na 
konfe­
rencji fa­
brycznej
— str. 3.

• „Żubr" w 
nowej 
postaci
— str. 4.

O Kulig w 
nieznane
— str. 8.

Z udziałem Romana Nowaka

Plenarne posiedzenie
Fabrycznej Komisji Kontroli Partyjnej
Ostatnie plenum FKKP. 

należało niewątpliwie 
do ciekawszych posie­
dzeń w historii Fabry­

cznej Komisji Kontroli Par­
tyjnej. Uczestniczyli w nim:

przewodniczący CKKP tow. 
Roman Nowak, przewodniczą­
cy WKKP tow. Stanisław 
Spyt oraz członek egzekutywy 
KW, I sekretarz KF tow. Ta- 
dęjjsz Wachowski. Poza

koniecznych prac ziemnych. 
Z uwagi na to, że komitet nasz 
nie posiada środków finanso­
wych, prac tych nie można 
było wykonać wcześniej. Cie­
szymy się bardzo, że sprawy 
sportu i rekreacji na terenie 
naszej dzielnicy interesują 
Was także. Dziękując za uwa­
gi dotyczące naszej działalnoś­
ci, zapraszamy jednego z re­
daktorów „Głosu" do współ­
pracy i mile widzimy w skła­
dzie komitetu.

Inicjatywa piękna, czeka­
my więc na budowę toru sa- 
reczkowego na Skarpie. Zima 
chvba jeszcze dopisze.

Na Osiedlu „Złotej Jesieni”

w Nowej Hucie?

realizacji zobowiązania

Na zajęciu 
lewej:

Dzięki dobrej pracy
wcześniej oddadzą stołówkę

Cenne zobowiązanie podję­
ły na cześć święta klasy ro­
botniczej 1 Maja oraz Dnia 
Budowlanych załogi przedsię­
biorstw budujących osiedle 
hotelowe „Złota Jesień” w 
Nowej Hucie. Polega ono na

przekazaniu do użytku sto­
łówki na wspomnianym osie­
dlu 12 maja br. tj- w Dniu 
Budowlanych. Tym samym 
obowiązujący termin oddania 
obiektu zostałby skłócony o 
7 miesięcy.

biorą aktywnv udział załogi: 
ZBM "----- ----- ------
ZRI,
KPRI nr 1. Instalu, Elektro- 
montażu, Termoizolacji, Biura 
Budowy Zaplecza. Biura Pro­
jektów Budownictwa Ogólne­
go, DIM nr 1.

500 godzin przepracuje w 
czynie społecznym przy robo­
tach wykończeniowych hali 
produkcyjnej Zakładu Prefa- 
brvkacji młodzież ZMS ZZiPP 
PPB HiL.

nr 2 PPB HiL. ZRW, 
ZZiPP, ZS, KPISiE,

W chwili, gdy rozpocznie obrady spra­
wozdawcza konferencja Komitetu

Fabrycznego partii Huty im. Leni­
na, w drukarni prasowej w Kra­

kowie. z maszyn rotacyjnych, zejdą pierw­
sze numery naszej gazety. Nie ogarniemy 
w niej wi,c tematyki konferencji. Powró­
cimy do niej w następnym „Głosie”. Dziś 
zaś postanowiliśmy, podzielić się infor­
macjami z lektury dokumentu, który nosi

waliśmy ze Sprawozdania KF) ponad pół 
tysiaca nowych kandydatów.
O Nie wszyscy też wiedzą, że przy Ko- 
“• mitećie Fabrycznym, w komisjach 1 
zespołach pracuje stale 214 towarzyszy... 
A poza tym, że fabryczna organizacja 
składa się ze 157 oddziałowych i 25 pod­
stawowych organizacji, w skład których 
wchodzą 493 grupy partyjne.
•Z Praca partyjna nie ogranicza się do 

samego zakładu. Komitet Fabryczny 
PZPR opiekuje się na terenie dzielnicy 
Nowa Huta 17 Terenowymi Grupami Par- 

10 TGP 
każdym 

poszcze-

od 
przew. 

CKKP tow. Ro­
man Nowak, z 
prawej przew. 
WKKP tow. 
Stanisław Spyt. 

Sprawozdani« 
wygłasza tow. 
Tadeusz Płasze- 
wski — przew. 

FKKP.
Foto 

S. GAWLIŃSKI

w plenum wzięli udział sekre­
tarze komitetów zakładowych 
partii w HiL.

Plenum które odbyło się 31 
stycznia, rozpoczął referatem 
wprowadzającym — w zasa­
dzie stanowiącym ocenę pracy

Komisji w 1967 roku — prze­
wodniczący FKKP tow. Tade­
usz Płaszewski. W dyskusji 
zabierało glos siedmiu mów­
ców: Karczewski, Wartalski
Kuraś, Cisowski, Kaczor i Wa­
chowski. Podswnowanie obrad 
plenum stanowiły dwa wy­
stąpienia — przewodniczącego 
CKKP tow. R. Nowaka i 
przewodniczącego WKKP tow. 
S. Spyta.

Jakie nowe akcenty wnio­
sło do pracy Komisji kolejne, 
trzecie już plenum FKKP od­
byte z udziałem towarzyszy z 
Komitetu Centralnego i Ko­
mitetu Wojewódzkiego partii?

Na wstępie trzeba stwier­
dzić, żc: Fabryczna Komisja 
Kontroli Partyjnej wyszła już 
definitywnie z okresu „racz­
kowania". Jako pierwsza w 
kraiu zakładowa Komisja • 
(przy zakładowej instancji 
partyjnej) posiada ona duże 
doświadczenie i wypracowa­
ne formy działania. Nie jest 
to już — jak powiedział to­
warzysz R. Nowak — okres 
eksperymentowania.

Takie są obecnie zadania 
FKKP? — Komisja Kontroli, 
tak jak instancja i cała orga­
nizacja partyjna będzie dokła­
dać starań, by stale podnosić 
wymagania wobec członków 
partii, jak i przestrzegać sto­
sowania wyższych kryteriów

(Dalszy ciąg U3 str. 2)

Propaganda przemysłowa w HiL

oficjalnie nazwę Sprawozdania Komitetu 
Fabrycznego PZPR za okres od 16. XI. 
1966 do 3. II. 1968 r.

Sprawozdanie to zawiera wiele intere­
sujących cyfr, danych o charakterze sta­
tystycznym i informacyjnym. W sumie 
świadczą one o trm. że partia w Hucie 
im Lenina stale'ię rozwija, że stanowi or­
ganizm bardzo dvnamicznv i coraz spraw­
niej wywiązujący się z głównego społecz­
nego zadania: wychowywania załogi w

• duchu socjalistycznym.
| „Nasilenie działalności partyjnej spo-
* • wodowało zwłaszcza w okres:e wy­
miany legitymacji, dalsze vmo~nienie 
wpływu na bezpartyjnych, co wyraża się 
przyjęciem do partii 609 kandydatów..." 

Cyfra ta mówi sama za siebie. Potwier­
dza ona fakt, że nasza oreanizacja par­
tyjna zdobywa coraz większe uznanie 
i zaufanie. Dowodem tego jest przyjęcie 
(fragment podany w cudzysłowie cyt »-

tyjnymi w osiedlach rniejskich 
w hotelach robotniczych. Nad 
z tych osiedli sprawują opiekę 
gólne wydziały i zakłady IliL.

4 Dużą rolę odegrała w życiu naszej or- 
ganizacji wymiana legitymacji par­

tyjnych. Legitymacje partyjne wręczono 
na 142 zebraniach, podczas których, nowe 
legitymacje otrzymało 5856 towarzyszy.

sprawozdanie KF
Przygotowania do wymiany legitymacji 
partyjnych potraktowane zostały w HiL 
jako kampania o szczególnym znaczeniu 
politycznym i organizacyjnym. W toku jej 
trwania przeprowadzono rozmowy z 3203 
członkami i k-ndydatami partii zwraca­
jąc uwagę na ich postawę w piacy i ży­

ciu rodzinnym oraz na aktywność spo­
łeczną.

(Dokończenie n* str. 2)

i

W Wydziale Mechanlczno-Konstrukcyjnym HiL dobrze roz­
wiązano propagandę wizualną. Zwraca uwag» czjstoić i przej­
rzystość umieszczonych haseł. Foto: ST. GAWLIŃSKI



Str. 2 GŁOS NOWEJ HUTY Ńr 5/(5327

Czytając sprawozdanie KF
(Dokończenie ze str. 1)

5 W pracy nad podnosze-
• niem poziomu ideowo- 

wychówawczego członków 
partii poważne znaczenie 
miało prowadzone w organi­
zacji szkolenie partyjne. W 
związku z działalnością szko­
leniową czytamy m. in. w 
Sprawozdaniu KF: „...wzrosło 
zainteresowanie problematy­
ką społeczno-polityczną i ety­
ką marksistowską. Na uwagę

zasługuje przechodzenie z 
tradycyjnej metody wykładu 
na seminaryjną. Świadczy o 
tym wzrost ilości zespołów 
samokształceniowych..."

Ruch łączności miasta ze 
wsią rozszerza zakres 

działania. Jeżeli chodzi o eki­
py łączności z HiL, to w 1967 
roku — 13 naszych ekip — 
miało pod swą opieką ponad 
60 wsi...

W Walcowni Slabing powstała
Podstawowa Organizacja Partyjna

TUCZYLIŚMY nie­
które tylko problemy 
wzięte bezpośrednio ze 

Sprawozdania na Konferen­
cję, doręczonego jej uczestni­
kom. Jednakże samo sprawo­
zdanie zawiera ich znacznie 
więcej. Szczególną rangę po­
siadają w nim takie rozdziały, 
jak: działalność wewnątrz­
partyjna, ideowo-wychowaw­
cza i propagandowa oraz — 
gospodarcza. Jak każdy doku­
ment tego typu: sprawozda­
nie jest tylko rejestracją. Na­
tomiast konferencja, dyskusja 
na niej, z pewnością zajmą 
się oceną zjawisk życia we­
wnątrzpartyjnego, polityczne­
go 1 gospodarczego, do któ­
rych to spraw powrócimy w 
następnym numerze „Głosu”.

(Dalszy ciąg te str. 1) 
wobec tych, którzy wstępują 
do PZPR. Zwiększyć wyma­
gania, to znaczy więcej uwa­
gi poświęcać pracy wychowa­
wczej; to * także kształtować 
postawy młodych członków 
partii, którzy nie mają dłu­
goletniego doświadczenia w 
pracy politycznej i ideowo- 
wychowawczej.

Partia nasza musi spełniać 
przodującą rolt* w społeczeń­
stwie. Aby to miało miejsce, 
każdego jej członka powinna 
cechować odpowiedzialność za 
linię partii, za obronę jei ide­
ologii. Organizacje partyjne 
powinny częściej oceniać 

iwych członków z punktu wi­
dzenia aktywności poetycznej 
1 ofensywnej postawy wobec 
tych, którzy naruszają dyscy­
plinę pracy, bumelują, nadu­
żywają zwolnień chorobowych,

Z plenum FKKP
atakują demagogicznie kon­
struktywną działalność i oby­
watelskie, patriotyczne zaan­
gażowanie.

Członek partii nie może być 
bierny ani milczeć, gdy spo­
tyka się z poglądami głoszo­
nymi na podstawie informacji 
z „Wolnej Europy” i innych 
ośrodków, opłacanych przez 
wrogi Polsce wywiad amery­
kański.

Jesteśmy za aktywnym pa­
triotyzmem. Naszym ideałem 
jest członek partii, który swą 
postawą, świadomością i za­
angażowaniem porywa innych 
do pracy. Potrafi zwalczać za­
równo marnotrawstwo w gos­
podarowaniu, jak i stagnację, 
apatię, czy też obezwładniają­
cą innych plotkę (przykład:

zamieszanie spowodowane plo­
tką o rzekomej wymianie pie­
niędzy).

Nasza partia jest młoda 
(70 proc, jej członków wstą­
piło do PZPR w latach eo- 
tych) i liczna (2 min. człon­
ków). Obecnie główne zadanie 
w pracy wewnątrzpartyjnej, 
to koncentrowanie uwagi na 
jakości ideowej i politycz­
nej członków, na ofensywnej 
postawie i zaangażowaniu w 
walce z tym wszystkim, Co 
pomniejsza skuteczność gos­
podarowania, siłę i zwartość 
socjalistycznego, obywatelskie­
go patriotyzmu.

Tym szczytnym sprawom 
winno służyć orzecznictwo 
partyjne i praca KKP.

R. W.Kilka dni temu odbyło się le- 
branie wyborcze w Podstawo­
wej Organizacji Partyjnej mło­
dej załogi eksploatacyjnej budu­
jącego się Slabingu. W wyniku 
wyborów I sekretarzem został 
tow. JAN KUBIK, dotychcza­
sowy I sekretarz KZ w Zgnia­
taczu. W skład sekretariatu 
weszli także tow. tow. WŁADY­
SŁAW KAIM oraz JUSTYN 
LASKOWSKI.

W chwili powstania nowa or­
ganizacja partyjna w hucie li­
czy ponad 60 członków. Już na

pierwszym zebraniu nakreśliła 
ona sobie zadania wynikające z 
potrzeb w okresie budowy i na­
stępnie rozruchu wydziału. Na­
leży do nich przygotowanie za­
łogi I wytworzenie w niej po­
czucia wspólnoty, więzi z no­
wym wydziałem oraz między 
ludźmi, którzy tu przychodzą 
bądź ze starszych wydziałów 
huty lub spoza niej.

Będzie to z pewnością trudny 
okres dla POP, wymagający o- 
flarności od towarzyszy, (ik)
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PODANIA O ZATRUDNIENIE 
NA KOLONIACH HUTY

Jak informuje Dział Socjal­
ny HiL od lutego br. przyj­
mowane będą podania w spra­
wie zatrudnienia na kole­
niach huty. W pierwszej ko­
lejności brane będą pod uwa­
gę kandydatury pracowników 
HiL, względnie członków ich

rodzin. Można starać się o 
zatrudnienie na następujących 
stanowiskach: wychowawców, 
lekarzy, higienistów, magazy­
nierów, intendentów, kierow­
niczek kuchni i personelu ku­
chennego. Podania przyjmo­
wane będą w pokoju nr 229, 
II piętro, klatka D budynku 
„S” centrum administracyjne­
go huty. Telefon nr 401-10-29 
— wewn. 41-26. (jd)
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Impreza TRZZ w Liceum Medycznym
Odznakę Tysiąclecia Państwa kowie, tow. Wincenty Zydroń 

Polskiego i Odznaką Zasłużone- — w czasie uroczystego spot- 
go Działacza Towarzystwa Roz- kania Zarządu Dzielnicowego i 
woju Ziem Zachodnich otrzy- szkolnego koła TIIZZ. Po ofi- 
mał w ubiegłym tygodniu — cjalnych przemówieniach . obra- 
dyrektor nowohuckiego Liceum zujących zainteresowania 1 do- 
Medyczriegb 'Hieronim Gajew- robek organizacji — w części 
ski. Aktu dekoracji dokonał artystycznej wystąpił chór u- 
wiceprzewodniczący Wojewódz- czcnnic Liceum Medycznego, 
kiej Rady Narodowej w Kra- (kp)

Dyrektor II. Gajewski otrzymuje Odznakę Tysiąclecia Pań­
stwa Polskiego i Odznakę Zasłużonego Działacza TRZZ.

Śpiewa dziewczęcy chór z Liceum Medrcznego. 
Foto: JOZEF BROŻEK
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Kurs na przewodników zakładowych HiL
Wszystkich zainteresowa­

nych informujemy, że 
przygotowywany jest 

nowy kurs na przewodników 
zakładowych PTTK HiL. O- 
prowadzanie wycieczek fo 
hucie ma już wieloletnią tra­
dycję. Przewodnik musi dos- 
kona’e znać swój zakład, mu­
si umieć odpowiedzieć na 
każde pytanie. Stąd też kan­
dydaci na przewodników za­
kładowych PTTK powinni

wykazywać się odpowiednim 
stażem pracy oraz dobrym 
przygotowaniem zawodowym. 
Powinni również dysponować 
wolnym czasem (najlepiej 
więc gdyby pracowali w ru­
chu zmianowym), bowiem 
oprowadzanie wycieczek wy­
maga sporo czasu. Zgłoszenia 
na kurs w biurze Oddziału 
PTTK HiL budynek „S" cen­
trum administracyjnego huty.

(Jd)

Nasz kombinat
ciągle atrakcyjnym obiektem dla wycieczek

HUTA IM. LENINA cieszy 
się ciągle niesłabnącym 
powodzeniem, jako obiekt 
przyciągający wycieczki kra­

jowe i zagraniczne. Goszczą u 
nas wycieczki dosłownie z 
całego kraju, goszczą również 
przybysze z najdalszych za­
kątków świata. Huta — naj­
większy zakład przemysłowy 
W Polsce — była i jest atrak­
cyjnym obiektem turystycz­
nym, przedstawia bowiem 
naocznie skalę dokonanej u 
nas industrializacji.

W roku tfciegłym odwiedzi­
ło hutę 1.214 wycieczek liczą­
cych w sumie 41.712 uczestni­
ków. Z tego 1.068 stanowiły 
wycieczki krajowe (33.741 
osób) i 146 —■ wycieczki za­
graniczne (2-971 uczestników). 
Najwięcej gości, prawdziwy 
„najazd” na hutę, mieliśmy w 
październiku i listopadzie ub. 
roku, a to ze względu na ob­
chody 50-lecia Wielkiej Socja­
listycznej Rewolucji Paździer­
nikowej. Huta — jako sym­
bol przyjaźni i pomocy ZSRR 
dla Polski, szczególnie licznie 
odwiedzana była przez mło* 
dzież szkolną i ątudencką.

Wśród zagranicznych gości 
wybijają się na czoło przyby­
sze ze Związku Radzieckiego, 
z NRD, i z Czechosłowacji. 
Zwiedzali jednak hutę rów­
nież przedstawiciele takich 
krajów jak: Anglia. Algier, 
Wietnam, Szwajcaria, Bułga­
ria, Włochy, Holandia, Kana­
da. Oglądając nasz zakład, 
widząc jego nowoczesność i o- 
grom, przekonali się o na­
szym dorobku.

A teraz krótko porównanie 
„turystycznych” rezultatów 
ub. roku z przeszłością. W ro­
ku ub. zwiedziło hutę więcej 
wycieczek niż w roku 1966-

41.712. 
powodzeniem 

nasza huta u 
w 1964 roku, 

bowiem gościliśmy

WYBORY W OGNISKU 
TKKF

Zarząd Ogniska TKKF, os. 
Jagiellońskie — zawiadamia, 
że konferencja sprawozdaw­
czo-wyborcza odbędzie Się w 
dniu 7 lutego br. (środa) o go­
dzinie 17.30 w szkole podsta­
wowej nr 101 na os. Jagiel­
lońskim. Na obrady uprzejmie 
zapraszamy wszystkich człon­
ków i sympatyków naszego 
koła.

((Zebranie będzie ważne w 
przypadku, jeśli weźmie w 
nim udział więcej, niż połowa 
członków Ogniska).
ooooooooooocoooooooe

MUZEUM
STAROŻYTNEGO II UTÿICTWA

W Nowej Słupi na Kielecczyź- 
nie zakończono rozbudowę Mu-
zeum Starożytnego Hutnictwa — 
jedynej tego rodzaju placówki 
w kraju. Wybudowano drugi 
pawilon wystawowy, gdzie u-
mieszczone zostaną eksponaty 
obrazujące rozwój świętokrzys­
kiego hutnictwa na przestrzeni 
wieków. Okolice te były w po­
czątkach naszej ery dużym o- 
srodklem wytopu żelaza, odkry­
to tu ponad 2 tys. pleców hut­
niczych tzw. dymarek.

Kol. EDWARDOWI 
MARCOWI 

składamy wyrazy naj­
głębszego współczucia 
t powodu śmierci Ojca.

Koleżanki i Koledzy 
Biura Wydziału W-3

Oto zestawienie liczb: w roku 
1966 było 1.080 wycieczek, w 
roku 1967 — 1.214 wycieczek. 
Uczestników: w roku 1966 — 
36.968, w roku 1967 
Największym 
cieszyła się 
zwiedzających 
wtedy
1.560 wycieczek z 55.859 u- 
czestnikami. Najmniejszy zaś 
ruch turystyczny wykazał rok 
1962- Gościł wtedy kombinat 
tylko 893 wycieczki liczące 
34.163 uczestników.

Oprowadzaniem wycieczek 
po hucie zajmuje się — do­
brze zorganizowane i prężne 
Koło Przewodników Zakłado­
wych PTTK. Jego członkowie 
legitymują się w większości 
wyższym lub średnim wy­
kształceniem technicznym o- 
raz długim stażem pracy. Ko­
ło dużą wagę przykłada do 
podnoszenia kwalifikacji prze­
wodnickiej braci: urządza 
kursy i szkolenia, organizuje 
liczne wycieczki.

Trzydzieści siedem lat prący w 
prasie radzieckiej — oto impo­
nujące doświadczenie red. nacz. 
gazety zakładowej huty Azow­
stal w Zdanowie tow. A. Ga- 
molskiego. Było więc o czym 
mówló w czasie spotkań z 
polem redakcyjnym „Głosu 
wej Huty”...

zes- 
No-

go- 
my 
na-

(Jd)

Kto wylosował samochód
(Dokończenie ze str. 1)

Nie możemy podać wszystkich 
numerów książeczek, na które 
wylosowane zostały premie w 
postaci samochodów, ograniczy­
my się więc tylko do książe­
czek wystawionych w Nowej 
Hucie. Nr książeczki 217.641 US
— Syrena 104. 220.159 US — 
Syrena 104, 483.625 US — Sy­
rena 104, 1.036.658 US — Wart­
burg Standart, 1.172.405 US — 
Syrena 104. 1.175.417 US — Tra­
bant Limuzyna 601, 1.301.867 US
— Trabant Limuzyna 601,
* AAAAAAaaaAaaaaaaAAAA• WvvWWW ▼▼▼▼ ▼▼▼▼

W minionym tygodniu 
ściliśmy w hucie, a 
jako dziennikarze w 

szej redakcji, drogiego nam 
po piórze kolegę — Anatolija 
Gamolskiego. Naczelny redak­
tor gazety zakładowej „Za 
Metal”, którą wydaje huta 
Azowstal w Żdanowie —• na­
leży do starsjęgo pokolenia 
dziennikarzy radzieckich. Se­
nior pracowników prasy w 
swoim województwie, wycho­
wawca wielu młodych dzien­
nikarzy, jest człowiekiem nie­
zmiernie skromnym- Mieliśmy

1.301.958 ÜS — Wartburg Stan­
dard 1.305.943 US — Syrena 104,
1.490.805 US - Warszawa 204,
1.491.037 US -- Syrena 104,
2.241.846 UO — Wa rszawa 204,
2.289.630 UO -- Syrena 104,
2.409.964 — UO Warszawa 204.
Tak więc spośród BI samocho­
dów osobowych z PKO, aż trzy­
naście wozów wylosowali mie­
szkańcy Nowej Huty.

Jak informuje PKO, właści­
ciele wylosowanych samocho­
dów zawiadomieni będą najda­
lej w ciągu “0 dni od daty lo­
sowania o miejscu i terminie 
odbioru samochodów. Wyloso­
wanie premii nie pozbawia

Jak wykonujemy plan?
TABELA WYKONANIA ZADAŃ 
PRODUKCYJNYCH DO 31.1. 68 

•/• planu
ZMO — wyroby szamotowe 100 

wyroby zasadowe 101
dolomit prażony 115
wapno palone 101
wyroby smoł.-dolomit 100
dolomit II 86

ZK — koks ogółem 100
koks wielkopiecowy 102
smolą 98
benzol 100
siarczan amonu 96

Aglomerownia nr 1 103
Aglomerownia nr 2 104
Wielkie Piece — surówka 100
Wydział Przerobu Żużla

żużel granulowany 94
żużel pumeksowy 63
żużel kawałkowy 69

Stalownia Martenowska 101 
Stalownia Konwertorowa 103 
Wydz. Walcownie Wstępne

kęsiska prod. surowa 99 
prod. gotowa 102
kęsy prod. surowa 102 
prod. gotowa 101

Walcownia Gorąca Blach
prod. surowa 104
prod. gotowa 101

Walcownia Zimna Blach
blacha czarna pr. sur. 103 
prod. gotowa 101
blacha ocynk. prod. sur. 101 
prod. gotowa 100
blacha ocynow. ogniowo 104 
prod. gotowa 103
blacha ocyn. elektrolit. 101 
prod. gotowa 102
taśma 109

Wydział Rur Zgrzewanych
rury stalowe prod. sur. 102 
prod. gotowa 107
kształtowniki gięte 101

Walcownia Drobna
profile drobne pr. sur. 106 
prod. gotowa 104

walcówka prod. sur. 105

prod. gotowa 104
Wydział Odlewnie

prod. ogółem 106
stal elektr. surowa 104
odlewy staliwne 102
odlewy żeliwne 106

Wydział W-3
prod. ogółem 101
wyroby kute ogółem 101 
odkuwki swobodnie kute 94 
wyroby w k s 104

Siłownia — energia elektr 102 
Wydział Wlewnic

wlewnice i płyty 103
stal we wlewkach —

Stalownie HiL — stal ogółem 101
POPRAWILI SWE WYNIKI.

Ostatnie dni stycznia charakte­
ryzowały się dobrą pracą więk­
szości załóg. Plany dobowe były 
wykonywane, a nawet przekra­
czane. Świetne tempo zademon­
strowały na „finiszu” załogi o- 
bydwu naszych Aglomerowni. 
Poprawiły swe wyniki 1 w re­
zultacie osiągnęły duże nadwyż­
ki. Załoga spiekalni nr 1 —

■'10 322 ton aglomeratu. załoga 
spiekalni nr 2 — 11 257 ton a- 
glomeratu. W sumie nadwyżka 
wyniosła 21,5 tys. ton spieku. 
Nie często notujemy taki" rezul­
taty. I.epicj pracowała też za­
łoga Wielkich Pieców. Zlikwi­
dowała niedobór i osiągnęła nad­
wyżką wynoszącą 1266 ton su- 
lówki. Dobrą „końcówkę” miała 
załoga Stalowni Martenowskiej. 
Swoją nadwyżką wynoszącą ty­
dzień temu 735 ton stali powięk­
szyła na 1825 ton. Bardzo do­
brze pracowała załoga Stalowni 
Konwertorowej. Wykonała plan 
z nadwyżką 3183 ton stali. W 
minionym tygodniu poprawiła 
swćj rezultat o ok. 500 ton stali. 
Znacznie lepiej pracowała rów­
nież załoga Wydz. Walcownie 
Wstępne. Jej nadwyżki wyno­

„Głos Nowej Huty“ 

wymienia doświadczenia 

z gazetą huty AzowstaJ 

możność przekonać się o tym, 
wiele z nim rozmawiając, dy­
skutując na temat doświad­
czeń 1 organizacji pracy gazet, 
„Głos Nowej Huty” i „Za Me­
tal”, pokazując mu kombinat, 
Kraków, Nową Hutę, — wre­
szcie miejscowości, które są 
związane z pobytem Lónina 
na Ziemi Krakowskiej.

Była to owocna wizyta. Za­
cieśniła ona więzi przyjaźni. 
Zbliżyła, tym razem — i być 
może po raz pierwszy w dzie­
jach gazet zakładowych hut­
nictwa radzieckiego i polskie­
go — dziennikarzy z tej właś­
nie branży, prasy fabrycznej.

Towarzysza A. Gamolskiego 
przyjął dyrektor naczelny 
HiL mgr inż. B. Kołomyjskl. 
Spotkał się z nim również 
przewodniczący Rady Zakła­
dowej HiL J. Stefanik- W po­
żegnalnym spotkaniu zespołu 
redakcyjnego „Głosu” z red. 
nacz. gazety zakładowej huty 
Azowstal uczestniczył Sekre­
tarz propagandy KF PZPR 
J. Nowotny.

prawa udziału w następnych 
kwartalnych losowaniach, pod 
warunkiem pozostawienia wkła­
du na książeczce. Następne lo­
sowanie książeczek premiowyeh 
PKO z premią w postaci sa­
mochodów osobowych odbę­

dzie się w dniu 26 kwietnia br. 
Książeczki takie wystawiane są 
przez wszystkie Oddziały i Eks­
pozytury PKO oraz upoważ­
nione urzędy pocztowe i ajen­
cje w zakładach pracy. Placów­
ki powyższe udzielają również 
wyczerpujących informacji do­
tyczących tego rodzaju wkła­
dów. (jd)

szą 4778 ton kęsisk oraz 1054 to­
ny kęsów.

DOBRZE PRACOWALI. Zało­
ga Walcowni Gorącej Blach nie 
obniżyła swych „lotów”. W peł­
ni wykorzystała ostatnie dni 
stycznia, wykonała swe zadania 
z nadwyżką 1050 ton blachy. 
Dobrze pracowała załoga Wal­
cowni Zimnej Blach. Dała ona 
ponad plan 510 ton blachy czar­
nej. 50 ton blachy ocynkowanej, 
40 ton blachy ocynowanej og­
niowo, 110 ton blachy ocynowa­
nej elektrolitycznie i 244 tony 
taśmy. Jak z tego widać piań 
wykonany został we wszystkich 
asortymentach. Bardzo dobre 
wyniki osiągnęła również zało­
ga Wydz. Rur Zgrzewanych. 
Wykonała swe zadania daiąe 
dodatkowo 239 km rur stalo­
wych.

POGORSZY!.I WYNIKI. By­
ły jednak i „cienie". Nie wszys­
tkie załogi „dostroiły” się do- 
równego rytmu przodujących' 
zespołów huty. Pozostały na 
„końcówce” nieco w tyle. Dli 
przykładu: załoga Walcowni 
Drobnych Profili miała jesz-zś 
tydzień temu 3120 ton nadwyżki. 
Teraz ma tylko 1667 ton nad­
wyżki. Gorsze są również rezul­
taty uzyskane w produkcji kok­
su. Nadwyżka koksu ogółem 
spadla z 2302 ton (tydzień temu) 
do 196 ton. Nadwyżka koksu 
wielkopiecowego — z 5462 ton 
do 4596 ton.

POSTÓJ WAGONÓW W HU­
CIE. W ostatnich dniach stycz­
nia zanotowaliśmy następująca 
średnie czasy postoju wagonów: 
27. I. — 9 godzin. 28. I. — 0,7 
godzin, 29. I — 11,6 godziny, 
30. I. — 12,5 godziny i 31, I. — 
11,4 godziny. A więc w jednym 
tylko dniu — 30 stycznia — li­
mit postojowego wynoszący 11,7 
godziny, został przekroczony. 
Wyniki można uznać zatem za 
dobre. (jd)
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W rozmowie przeprowadzo­
nej z I sekretarzem Komitetu 
Zakładowego PZPR w Zakła­
dzie Koksochemicznym tow. 
JOZEFEM WĘGLEM krystali­
zuje się wyraźnie temat po- 
•taw partyjnych i jemu po­
święcamy uwagę, w aspekcie 
tycia organizacji partyjnej i 
całej załogi Zakładu.

• Wedłup jakich kryte­
riów można Oceniać posta­
wę członka partii?

— Trzeba wyjść od podsta­
wowego elementu — jaki 
powinien być członek partii. 
Szczery, prawdomówny, zaan­
gażowany w podstawową dzia­
łalność, którą jasno określiło 
VIII Plenum KC, a również u- 
chwały KW z maja i KF z 
września 1967 r. To właśnie 
jest podstawa do oceny każ­
dego członka partii w naszej 
organizacji.

Obok szeregowych członków 
partii mamy także czołowy ak­
tyw, wyróżniający się najbar­
dziej zaangażowaną postawą, 
to znaczy inicjatywą w roz­
wijaniu pracy ideowej, ofiar- 
nością-mogącą stać się przy­
kładem dla wszystkich towa­
rzyszy w orgaąizacji. Także 
wspólne plenum naszego Kj- 
rpitetu Zakładowego i Fa­
brycznej Komisji Kcąitroli 
Partyjnej sprecyzowało do­
kładnie działalność organiza­
cji partyjnej w zakresie oce­
ny właściwych postaw człon­
ków partii, kierunki działal­
ności całej naszej organizacji 
W Zakładzie.

• Więc w związku z 
'tym, jak ocenia się u Was 
oddziaływanie członków 
partii na swoje środowis­
ko?

tyjnej, ale nie tylko. Powinien 
również umieć prawidłowo 
oddziaływać na swoje środo­
wisko w zakładzie pracy, być 
prawdziwym komunistą w 
miejscu swojego zamieszka­
nia, w tym samym stopniu, jak 
w miejscu pracy zawodowej. 
Duża rola wynika stąd w 
kształtowaniu stosunków mię­
dzy ludźmi i potrzeba umie­
jętnego wyważania poszcze­
gólnych spraw, według ich 
ciężaru gatunkowego. Że or­
ganizacja oddziaływuje na ca­
łokształt spraw ludzkich w 
ZK świadczy m. in. mała iloić 
skarg wychodzących pozą ob­
ręb Zakładu. Ogromna ich 
większość 
pomyślnie 
załogi.

Postawę 
ceniać trzeba także według ich 
oddziaływania na młodych ro­
botników, na młodzież zorga­
nizowaną. Zadanie to należy 
w pierwszym rzędzie do człon­
ków partii działających wśród 
młodzieży. A trzeba powie­
dzieć, że w ZK ZMS ma po­
ważny wpływ’ na młodych pra­
cowników i na ogół pomyśl­
nie rozwiązuje ich problemy. 
Dalej — według oddziaływa­
nia na młodzież przez dobry

jest rozwiązywana 
w ramach naszej

członków partii o-

I

•— Postawa towarzysza par- 
jyjnego musi być przykładem 
W działalności wewnątrzpar-

•

Przede wszystkim:
Wśród problemów poruszanych 

stfle w każdej organizacji znaj­
duje się dyscyplina partyjna o- 
raz dyscyplina pracy w ogóle. 
Na nich zatrzymujemy się w 
rozmowie z I sekretarzem Komi­
tetu Zakładowego w Pionie Gł. 
Mechanika tow. EDWARDEM 
CISOWSKIM.

• Jakie kierunki dzia­
łania podejmuje Wasza or­
ganizacja dla podnoszenia 
dyscypliny partyjnej?

— W roku ub. za nieprzestrze­
ganie dyscypliny usunęliśmy z 
naszych szeregów jedenastu to­
warzyszy. W tym samym cza­
sie licząca 741 członków orga­
nizacja w TM wzrosła o 42 o- 
soby. Poświęcaliśmy — i czy­
nimy to nadal — wiele uwagi 
sprawom dyscypliny. Bardzo 
ważny jest moment, w ktJrym 
należy zatroszczyć się o lowa-

W związku z nadchodzącą konferencją fa­
bryczną w organizacji partyjnej huty, zwró­
ciliśmy się do szeregu członków partii z proś­
bą o wypowiedzi na tematy szczególnie ak­
tualne w codziennym życiu organizacji par­
tyjnych w wydziałach, które z pewnością 
znajdą oddźwięk na konferencji. W rozmo­
wach poruszone zostały problemy postawy 
członka partii, dyscypliny partyjnej i dyscy­
pliny pracy, polityki kadrowej, bezpieczeń­
stwa i higieny pracy, jakości produkcji, kam­
panii sprawozdawczo-wyborczej w grupach 
partyjnych. Oto co odnotowaliśmy,

środki, poświęcając maksimum 
wysiłków towarzyszowi opusz­
czającemu się w pracy zawodo­
wej i partyjnej, niejednokrotnie 
ze złożonych przyczyn. yv*rto Je 
znać i umieć im przeciwdzia­
łać. Odnosi się to zwłaszcza do 
organizacji w W-S, gdzie było 
najwięcej skreśleń pośród poda­
nych wyżej.

Uważam, że jedną z najlep­
szych dróg jest konkretne dzia­
łanie wychowawcze przez właś­
ciwy dobór zadań partyjnych. 
Właściwych, to znaczy nie prze­
rastających możliwości towariy- 
szy, którym się je powierza, mo­
bilizujących, uaktywniających w 
życiu codziennym.

1

przecież, że to kuźnia kadr 
dla całej huty.

— W wypadkach aanledbań 
łamani* dyscypliny pracy sto­

suje aię także rozmowy indywi­
dualne. Dyscyplinie pracy po­
święcają uwagę szcsególnie gru­
py partyjne i związkowe. Te 
sprany omawiane są na kolek­
tywach mistrzowskich. Prze- 
prowadsa się kontrole przestrze­
gania przepisów dyscypliny pra­
cy z odziałem aktywu partyjne­
go. Nasi KZ przywiązuje dużą 
wagę do tego, by dozór pełnił 
nie tylko rolę administracyjna, 
leez także wychowawczą — w 
tym zakresie nasze organizacje 
starają się systematycznie od­
działywać. Istotnie wielu pra­
cowników X naszego Pionu nrze-

nlenlem bhp żywo zaintereso­
wały się wszystkie ogniwa or­
ganizacji partyjnej w wydzia­
łach i rady związkowe, które 
systematycznie analizują sytu­
ację bhp. przekazując wnios­
ki do -administracji. Mogę po­
wiedzieć, że pełną parą reali­
zujemy plan poprawy wenty­
lacji; w ub. r. zostało wykona­
nych 165 pozycji w tym zakre­
sie kosztem 380 tys. roboczo- 
godzin, co w sumie z poprzed­
nimi latami od r. 65 stanowi 
już postęp w normowaniu 
sprawy wentylacji, według 
wykazu miejsc zagrożonych.

Wprowadzono znaki oraz 
barwy ostrzegawcze w miej­
scach zagrożonych i dyżury

• Jak przez pryzmat cyfr 
uwidacznia się problem 
jakości w hucie?

— Mogę sobie pozwolić — mó­
wi mgr inż. WŁADYSŁAW 
MARKIEWICZ — kierownik 
Działu Kontroli Technicznej — 
jedynie na ocenę z „własnego 
podwórka”. A więc będzie to 
ocena przede wszystkim od stro­
ny eyfr.

Występują mianowicie w hu­
cie pewne okresowe wahnięcia 
jakości koksu, stali martenow- 
sklej. blach powlekanych. W

Z tymi problemami spotkamy się
na Konferencji Fabrycznej

przykład, dawany na stano­
wiskach w produkcji, przez 
wpływ wychowawczy wyraź­
nie zaznaczający się w Za­
kładzie.

'• A oddziaływanie człon­
ków partii na dyscyplinę 
pracy w Pionie? Wiemy

efaodzl od lat na odpowiedzialne 
stanowiska do innych wydzia­
łów. Ostatnio do tworzącej się 
załogi nowego Slabingu.

działać zawczasu
rzysza, powoli zaniedbującego 
ten podstawowy obowiązek. Al­
bowiem do ostateczności można 
nie dopuścić przez działanie wy­
chowawcze, przez stosowanie 
stopniowania kar, nie sięgając 
od razu do najwyższych. Miał­
bym zastrzeżenie, które omawia­
liśmy na egzekutywie KZ, że nie 
we wszystkich wypadkach ma­
cierzyste organizacje od razu in­
gerowały, dopuszczając dp ta­
kiej sytuacji, w której pozo­
stawało już tylko usunięcie z 
grona towarzyszy partyjnych. 
Są rozmowy indywidualne, do­
bry przykład, przydzielanie o- 
piekunów spośród towarzyszy 
wyróżniających się postawą par­
tyjną. Myślę, że nasz aktyw mu­
si szerzej jeszcze stosować te

Sprawa nas wszystkich
Bezpieczeństwo 1 higiena 

pnacy od paru lat znajduje się 
na czołowym miejscu w pro­
blematyce huty, wtród zagad­
nień, którymi zajmują się rów­
nież organizacje partyjna oraz 
związkowa. W związku z tym 
pytamy społecznego zakłado- 
wegc. inspektora pracy w HiL 
tow. ŁUKASZA GĄDZIKA:

• Co spowodowało tak 
wielki wzrost zainteresowa­
nia bhp także w działalnoś­
ci partyjnej i związkowej?

— Jest to wysiłek narasta­
jący cd szeregu lat, ściśle od 
1962—3 r. Poprawa warunków 
prat y weszła w program dzia­
łania organizacji społeczno-po­
litycznych. Trzy lata temu 
plenum Rady Zakładowej HiL 
wytyczyło kierunki poprawy 
warunków pracy, a tym sa-

mym stanu bhp. Poszerzone 
zostały one w wyniku plenum 
KF partii w rok później. Mó­
wię o tym dlatego, że są na­
dal r.Ktualne w naszej hucie i 
realizowane. Wyprzedziliśmy 
w ten sposób w wielu punk­
tach ustawę o bhp z 1963 r.

Podstawą realizacji objętycn 
uchwałami oraz ustawą kie- 
rur.kćw jest współdziałanie, 
r.ie wydatwanie mnóstwa prze­
pisów na papierze, ale współ­
praca czynników społecznych 
z administracją dla wdrożenia 
pracownikom zasad zachowa­
nia się w konkretnym zagro­
żeniu. Dla nauczenia ich po­
dejmowania właściwych de­
cyzji w momentach grożących 
wypadkiem.

• A przykłady wspólne­
go działania?

— W naszej hucie zagad-
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wyniku szeregu pociągnięć tech­
nicznych zanikają one. Ale nie 
zawsze da się dokładnie okre­
ślić, które z pociągnięć na pew­
no pomogło. To są przykładowo 
te okresowe utrapienia.

Sam' system oceny 1 rejestra­
cji jest jeszcze mocno niedos­
konały. Myślę właśnie o Dziale 
Kontroli Technicznej. Ocena 
wyrywkowa aczkolwiek statys­
tycznie uzasadniona nie gwa­
rantuje stuprocentowych wyni­
ków. Im drobniejszy format czy 
profil, tym mniejsza możliwość 
pełnej kontroli jakości po­
wierzchni, geometrii wymiaro­
wej. Osobnym problemem są 
wady ukryte, które wywołują 
duże straty, tyr-. dotkliwsze, im 
w późniejszym zostaną ujaw­
nione przerobie. Np. w Walco­
wni Zimnej sorlowacze ręcznie 
sprawdzają jakość powierzchi, 
geometrię wymiarową. Jeden 
kontroler musi nadążyć za ich 
pracą. Ale z natury rzeczy — 
tylko wyrywkowo, podczas gdy 
stosowane są już w świecie co­
raz częściej urządzenia wykonu­
jące tę czynność automatycznie 
i w 100 procentach. Poza tym, 
że nasza statystyka jest skrpm- 
na, jest jeszcze i powolna. Co­
dziennie ze wszystkich wydzia­
łów huty nadchodzą raporty. Ale 
kiedy trzeba sięgnąć wstecz, dla 
znalezienia odpowiedzi dlacze­
go jest gorzej, czy lepiej — roz­
szyfrowanie materiału sprawia 
dużą trudność, wymaga wiele 
czasu.

Jedyne rozwiązanie to wyko­
rzystanie maszyn analitycznych,

społecznej inspekcji pracy W 
ten sposób, że każdy członek 
brygady, zwłaszcza utrzyma­
nia ruchu i remontowych przez 
jeden miesiąc pełni funkcję 
społecznego inspektora. Wpro­
wadzono też staże dwutygod­
niowe dla dozoru ruchu w za­
kresie pracy inspektorskie’. Te 
środki dają najlepsze i/ekty 
w Pionie Gł. Energetyka. Pio­
nie Gł. Stalownika. (ił. Me­
chanika. Za ich przykładem 
powinny pójść inne wydziały. 
Ale przestrzeganie przepisów 
bhp, wpajanie załodze poczu­
cia, że od niej samej w ogrom­
nej mierze zależą bezpieczne 
warunki pracy, jest nadal na­
kazem aktualnym.

które przy odpowiednim zapro­
gramowaniu i zapasie wiado­
mości potrafią szybko odpowie­
dzieć na postawione pytanie. Te 
dwa zagadnienia — to potrzeba 
chwili. Tylko bowiem' pełna 1 
szybka analiza parametrów gwa­
rantuje prawidłową odpowiedź: 
czy wprowadzone w technolo­
gii zmiany poprawiają czy 
wręcz pogarszają jakość produk­
tu końcowego. Obecnie wyko­
rzystanie maszyn obejmuje tyl­
ko I etap przerobu stali (Marte- 
nowska. Konwertorowa, Zgnia­
tacz). W najbliższym okresie za­
stosowanie 'maszyn rozciągnie się 
także i na produkt finalny 
włącznie.

Mechanizacja i automatyzacja 
kontroli jakościowej i wymiaro­
wej wymaga przede wszystkim 
teoretycznego rozpracowania za­
gadnienia.

• Jakie są perspektywy?
Przed Działem KT stoją obec­

nie zadania:
• wyeliminowanie wad we­

wnętrznych — na najwcześniej­
szym etapie przerobu, przy 
równoczesnej kontroli i na dal­
szych etapach. Do wykrywania 
tych wad s^iżą urządzenia izo­
topowe i ultradźwiękowe, któ­
re będziemy wprowadzać w cią­
gu najbliższych dwu lat;
• pełna kontrola dokładnoś­

ci tolerancji walcowania;
• eliminacja materiału z wy­

stępującymi wadami powierzch­
niowymi.

Istotnym problemem jest rów­
nież fakt, że nowoczesne metody 
odbioru produkcji muszą być 
wprowadzane ostrożnie, by nie 
zakłócić normalnego jej toku.

Chcąc dociągnąć do jakościo­
wej światowej czołówki hutni­
ctwa te trzy problemy trzeba 
rozwiązać poprzez m. in. zakup 
specjalnych urządzeń, co nie na­
leży do spraw najłatwiejszych. 
Wiadomo — dewizy.

Jak dotąd wszystko było ra­
czej „na nie”. Niemniej uzyski­
wane przez hutę wyniki na tle 
całego polskiego hutnictwa jak 
i w konfrontacji z poprzednimi 
latami przedstawiają się ko­
rzystnie. Np. straty na wyhra- 
kach całkowitych wyniosły w 
1966 roku wartościowo — 2 pro­
cent, a w 1967 r. — już 1.75 proc. 
O 50 procent jest mniej uzna­
nych reklamacji w stosunku do 
wartości wysianej produkcji, 
także w ub. roku. A to są prze­
cież miliony złotych...

Własna kadra najlepsza
Wiele ostatnio mówi się na 

temat polityki kadrowej. Zwró­
ciliśmy sje więc z pytaniem do 
sekretarza KZ w Pionie TE tow. 
LUCJANA KARCZEWSKIEGO: 
jak tamtejsza organizacja par­
tyjna ocenia i kształtuje 
tykę kadrami?

— Już pod koniec 1966 
zaczęliśmy krytykować 
sprawniać dotychczasową 
tykę kadrową, obsadzanie więk­
szości stanowisk kierowniczych 
różnego zresztą szczebla ludźmi 
spoza pionu. Nie skończyliśmy 
jednak na krytyce. W następ­
nym roku, a więc 1967 — do 
sporadycznych wypadków nale­
żały takie fakty. Sięgnęliśmy bo­
wiem do własnych rezerw. I 
tak np. mechanikiem wydziału 
gazowego został tow. Kiszka, 
fachowiec wysokiej klasy, dzia­
łacz partyjny, wychowanek hu­
ty. Marian Lambor. który pra­
cując w pionie, ukończył nie­
dawno studia, został najpierw 
mechanikiem W-21. a w krótki 
czas potem kierownikiem utrzy­
mania ruchu. Zastępca szefa Si­
łowni został tow. Wyrób*. daw­
niej kierownik oddziału elek­
trycznego Siłowni.

Co najważniejsze — nasz wy­
bór się sprawdził. Wszyscy zda­
ją chlubnie egzamin na nowych 

= x stanowiskach. Taka politykę ce-
.................. .. ................................................................. iiiiiiinnnimiiiinttitinii:iiiintiiii:itiinimHnmiiiiinmt!iitmtmmnnimiiiinuniiii:iiir«iiiiiniiitiiiiiiuiinnimiiiiiiiiin ni “,08a- Dzięki temu następu-

Tym razem pragniemy 
przedstawić grupę przo­
dujących kobiet, wy­

różniających się w pracy 
na terenie Zakładu Mate­
riałów Ogniotrwałych. So­
lidną pracą i skrupulatno­
ścią w produkcji dowiodły, 
że nie są gorsze od swych 
kolegów, że w pełni zaslu-

Ludzie dobrej roboty
gują na nazwę ludzi 
dobrej roboty. Oto 
one — umiejętnie godzące 
pracę zawodową w hucie z 
obowiązkami żon i gospo­
dyń domowych: Maria Ma­
kula i Lidia Zielińska —

suwnicowe, Michalin» Ga­
ca — formierz, Krystyna 
Sawicka — operatorka, Ja­
nina Kowalska — ślusarz 
warsztatowy, Anna Cze­
piec — II operatorka, Ste­
fania Zybura — operator-

ka. Janin» Grabowska 
konserwatorka, Władysła­
wa Sokołow — formierz, 
Wanda Pawelczyk — ope­
ratorka, Krystyna Fiutko 
— przew. komisji d/s ko­
biet, pracujących w ZMO, 
Anna Stanek — formierz.

(Jd>
Foto: M. GŁADYSEK
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je stabilizacja — nie za wszelką 
cenę, ale związana z awansem. 
A przecież dawniej słyszało się 
zarzuty, że zdolni ludzie z pio­
nu nie mają żadnych szans a- 
wansu, a nowi — nie znają te­
renu. zagadnień, ludzi. Konkret­
nie — mimo, że w ciągu ubie­
głego roku zmiany kadrowe by­
ły w pionie dość duże, wszystkie 
— z wyjątkiem jednego — sta­
nowiska obsadziliśmy własny­
mi pracownikami. * Podobnie 
zresztą będzie i teraz. Zmiany 
kadrowe w związku z utworze­
niem w Pionie zespołu zajmują­
cego się ochroną atmosfery i 
wód będą dość liczne. Jednak 90 
procent naszych propozycji ka­
drowych obejmuje własnych 
specjalistów z poszczególnych 
dziedzin.

Dzięki czemu było możliwe za- 
stosoiranie nowej polityki, 
przyjętej zresztą z aprobatą 
przez załogę Pionu?

— Przede wszystkim dzięki 
temu, że w 1966 i 67 roku zaję­
liśmy się przygotowaniem i 
skompletowaniem kadry rezer­
wowej. W połowie 67 roku mie­
liśmy już w 80 procentach za­
bezpieczoną kadrę na wszystkie 
ważniejsze stanowiska. Ale te­
raz znów nas czeka ta sama pra­
ca. Rezerwowa kadra został» 
już bowiem wykorzystana...

(br) ■
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W OKRESIE PRZYGO­
TOWAŃ do Konferen­
cji Sprawozdawczej KF 

PZPR w hucie, wiele załóg 
wzmogło swe wysiłki w pra­
cy, aby powitać to ważne wy­
darzenie sukcesami produk­

cyjnymi i jakościowymi. Naj­
pełniej powiodło się to pra­
cownikom zmiany „D" Wal­

W dniach poprzedzających Konferencję
KF PZPR

Rekord produkcyjny 
Sukces jakościowy

cowni Drobnych Profili, któ­
rzy pracują pod kierunkiem 
mgr inż. Jacka Czyżcwicza 
(kierownik zmiany) i mi­
strza walcarek Franciszka 

Dziadowca. Pobili oni na kil­
ka dni przez Konferencją — 
rekord produkcyjny. Uzy­
skali rezultat absolutnie lep­
szy od wszystkich dotych­
czasowych wyników produk­
cyjnych, osiągniętych w hi­
storii wydziału. Zmiana „D” 
odwalcowała 485 ton prętów 
o przekroju 10 TWT.

Na wyróżnienie zasłużyli 
sobie szczególnie następujący 
■pracownicy: Euzebiusz Makie- 
ła — st. walcownik grupy 
wstępnej, Morawski i Slęczek

„Żubr" w nowej postaci
Po raz pierwszy publikuje­

my zdjęcie i kilka szczegółów 
dotyczących nowych rozwią­
zań zastosowanych w specjal­
nym wozie gaśniczym, które­
go konstruktorem i projek­
tantem jest oficer naszej 
Straży Pożarnej kpt. poż. Sta­
nisław Puciato. Zostały one 
opatentowane, uzyskały bar­
dzo dobrą opinię głównej ko­
misji odbioru technicznego

— walcownicy _grupy wykań- gregacie przewijania kręgów
— APK. W ciągu 8 godzin prze­

winęła ona 200 ton blachy. 
Nie sama ilość — zresztą re­
kordowa — jest jednak waż­
na. Przygotowany został bo­
wiem 
wsad, 
wyższym wymogom techno­
logicznym Ocynowni Elek­
trolitycznej Blach. Przewinię­
cie 200 ton blachy w ciągu 
zmiany przekracza o ok. 10 
proc, rezultat odpowiadający 
dotychczasowemu rekordowi 

produkcyjnemu.
W brygadzie tow. Jana Paj- 

ki, która świetną i. wydajną 
pracą w pełni dowiodła, źe 
na tytuł BPS zasługuje, wy­
różnili się: Franciszek Zych 
— I operator, Janusz Beniow­
ski — I operator, Marian 
Ryńca — II operator. Mamy 
nadzieję, że nie jest to jesz­
cze ostatnie słowo załogi. Ze­
spół stać i na pobicie własne­
go rekordu. (jd)

czającej, Wł. Dudziński -- 
walcownik, J. Dobrzański, 
St. Gruchała, J. Breksa — o- 
peratorzy, J. Dolecki — st. 
piecowy, M. Kijania — pie­
cowy, M. Zańko — brygadzi­
sta produkcji surowej. Dos­
konale pracowali również no­
życowi i pakowacze, m. in.:

M. Skiba. K. Zięba, I. Kula- 
ga, E. Misiurski, J. Kozik (od­
bierający produkcję) oraz me­
chanicy i elektrycy: B. Fron- 
czyk, Wł. Kula, B. Popowicz 
i J. Kosman (ci, którzy za­
bezpieczają produkcję).

Gratulując sukcesu, życzy­
my wielu dalszych!

BPS TOW. JANA PAJKI 
DAŁA PRZYKŁAD 
DOBREJ ROBOTY

Wśród Brygad Pracy Socja­
listycznej w Walcowni Zim­
nej Blach wyróżnia się zwła­
szcza brygada Jana Pajki. 
Jest ona zatrudniona przy a- 

jaki miał miejsce w ub. ty­
godniu. Wóz znajduje zastoso­
wanie i w innych zakładach 
przemysłowych, gdzie niebez­
pieczeństwo pożarów wyma­
ga dysponowania przez jed­
nostki straży pożarnej no­
woczesnym i sprawnym sprzę­
tem.

Wóz został wykonany we 
własnym zakresie przez po­
wołaną do tego celu brygadę, 

bardzo wartościowy 
odpowiadający naj-

Rozpoczął się montaż 
potężnej klatki walcowniczej 

Slabingu

Moitoitalonr- 
ey x brygady 
Pionki mon- 
tują końco­
wy element 
ramy illnika 
klatki walco- 

wnicaej.

w tych dniach załoga Mostostalu 
dokonała jednej z ważnych prac: 
ustawienia olbrzymi»] klatki wal­
cowniczej Slablngu na funda­
mencie. Na zdjęciu wielotonowy e- 
lement klatki wędruje zaczepiony 
na haku suwnicy na swoje miejsce.

w skład której wchodzili m. 
innymi: J. Krupa. S. Kobiel- 
ski, K. Włodarczyk, J. Nowak 
i S. Bańka, pod kierownic­
twem autora projektu kpt. 
Puciaty. Wyeliminowana zo­
stała konieczność wydawania 
cennych dewiz. Nasza straż 
otrzymała jednostkę o stosun­
kowo dużej sile, mogącą dać 
18 m’ piany na minutę i 1600 1 
wody na minutę. Niecodzien­
ne dodatkowe urządzenie po­
zwala na gaszenie ognia z 
wysokości 15 m. Jest nim spe­
cjalny rurowy wvsieenik (ste­
rowany z samochodu), zabez­
pieczający obsługę przed dzia­
łaniem ognia, temperatury i 
dymu. Wysięgnik zakończony 
działkiem nczwala na gasze­
nie zbiorników cieczy palnych 
lub łatwopalnych, pompowni, 
aparatury technologicznej. 
Duża wydajność środka pia­
notwórczego i wody przy ciś­
nieniu 17 atm. daje gwaran­
cję efektywności działania 
wozu. Zastosowano specjalne 
działko wodne zainstalowane 
nad kabiną kierowcy, dzięki 
czemu jest możliwe gaszenie 
pożarów przy ruchu pojazdu. 
Znacznie zwiększa to. skutecz­
ność gaszenia.

JOZEF ROTKIEWICZ

Z obrad plenum Rady Zakładowej HiŁ

W hotelach zmiany na lepsze
duża ciasnota: brakuje

W hotelach pracowniczych 
huty mieszka stale oko­
ło 6.000 osób. Panuje 

tutaj 
miejsc, a więc wykorzystuje 
się do maksimum każdy metr 
kwadratowy powierzchni. Mi­
mo tych wysiłków, mimo o- 
gromnego zagęszczenia i tak 
nie udaje się ulokować w ho­
telach wszystkich, dla któ­
rych trzeba znaleźć tymcza­
sowe lokum. Za grube pie­
niądze wynajmuje sie wiec 
pokoje w hotelach miejskich, 
bądź też kwatery prywatne.

Już tych kilka stwierdzeń, 
które przytoczyłem powyżej 
wskazuje, że warunki w ja­
kich mieszkają nasi pracow­
nicy w hotelach i perspekty­
wy rozwiązania zagadnienia 
hotelowego huty w przyszłoś­
ci, stanowią trudny problem. 
Musi mu być poświęcona du­
ża uwaga. Wyrazem takiego 
właśnie stanowiska były o- 
statnie plenarne obrady RZK

Przy montowaniu klatki walcowniczej wyrMhla się brygada mon- 
tatowa, w skład której wchodzą: Karol Karkowski, Gerard Piwo­
war (brygadzista), Kazimierz Palił, Stefan Masłowski i Stanisław 
Piwowar. Fot.: Stanisław GAWLIŃSKI

Krytyka pomogła

To już nie ta
Na naradzie koresponden­

tów na temat żywienia zbio­
rowego w kombinacie, padlo 
kilka krytycznych uwag, pod 
adresem niektórych stołówek, 
a między innymi, stołówki 
przy Aglomerowni. Uwagi by­
ły słuszne. Krytyka jest wiel­
kim orężem w walce, o pole­
pszenie stanu, jaki istniał do 
chwili obecnej przy stołówce 
P-30. Pomogła i to znacznie. 
Co się nie zrobi 
aby konsumenci 
dę zadowoleni- 
nieść, że wzięto 
ca żądania konsumentów, i 
przy pomocy OZR zrobiono 
wielki krok naprzód.

To już nie jest ta sama sto­
łówka. Jeśli*tak dalej pójdzie 
właśnie P-30 będzie ubiegać 
się o palmę pierwszeństwa w 
Prowadzeniu dobrej kuchni. 

jeśli się chce, 
byli napraw- 
Miło mi do- 
sobie do ser-

w hucie z udziałem dyrekto­
rów tow. tow. Suchońskiego 
i Kani, a także przedstawi­
cieli kierownictwa Oddziału 
Kwater Zbiorowych HiL. In­
formację omawiającą szcze­
gółowo warunki życia i za­
kwaterowania pracowników 
w hotelach przedstawił sekre­
tarz Rady Zakładowej HiL 
tow. Antoni Dałkowski. Na­
stępnie odbyła się dyskusja, 
w której glos zabrali tow. 
tow. Gruszka, Stanaszek, dyr. 
Suchoński, Żablcki,'* Maciąg, 
Kopczyński, Skibiński, Czo- 
łowski, Jakubczyk i podsumo­
wujący obrady przew. RZK 
tow. Jan Stefanik.

Jakie wypunktować głów­
ne myśli przewijające się po­
przez dyskusję? Jak 
obrady? Wydaje mi się, 
plenum zaliczyć należy do 
danych.

ocenić 
że 
u-

JUŻ NIE DOM 
NOCLEGOWY

Wszyscy towarzysze zabie­
rający głos w dyskusji byli 
zgodni co do tego, że mimo 
trudnych warunków lokalo­
wych (ciasnota!) warunki za­
kwaterowania w hotelach 
huty uległy znacznej popra­
wie. Mieszkańcy mają po 
prostu obecnie coraz mniej 
powodów do narzekań. Ho­
tel pracowniczy — przestał 
już być synonimem... domu 
noclegowego. Tymczasowego 
dachu nad głową. Znaczna 
część mieszkańców swoją co­
dzienną postawą wykazuje, 
że traktuje hotel — jako 
tymczasowe wprawdzie, ale 
własne, powierzone swej o- 
piece — mieszkanie. Dba o 
mienie, stara się według 
swych możliwości, umilić i u- 
przyjemnić sobie pobyt w ho­
telu. Wychodzi naprzeciw sta­
raniom kierownictwa. Krótko 
mówiąc — czuje się prawdzi­
wym współgospodarzem.

Tak, ale to dopiero jedna 
strona medalu. Idealnie jesz­
cze nie jest. Są mieszkańcy — 
pozostający zresztą w coraz 
większej izolacji — którzy ła­
mią hotelowy regulamin i u- 
przykszają 
Niszczący 
dokonujący 
dzieży oraz 
wadzający 
mu. Wydał 
rząd Hotelowy, dobiera się im

drugim życie, 
wspólne mienie, 

drobnych kra- 
dewastacji, wpro- 
atmosferę nihiliz- 
im walkę Samo-

Bardzo byśmy chcieli, aby 
personel z P-30 nie poprzestał 
na tej inicjatywie. Zaszła ko­
losalna zmiana na lepsze. 
Przybyły nowe dwie panie, 
które szybciej i sprawniej ob­
sługują konsumentów. Widać 
czystość i porządek.

Rozmawiam z przygodnym 
konsumentem, mówię, że coś 
się polepszyło ostatnio, a on 
na to: polepszyło się bo ktoś 
napisał do „Głosu”. Teraz 
wiem, że naprawdę mogę do­
brze zjeść — ciągnął mój roz­
mówca. Kiedy można było tu 
dostać coś z ziemniakami np-: 
gulasz, zraz? A teraz jest duży 
wybór, postarali się nawet o 
surówki. Tyle mój rozmówca. 
Najlepszym dowodem mogą 
być wybrane 2 jadłospisy z 
tygodnia, tj. ze środy i czwar­
tku. Zudv: kanuśnink z ziem- 

coraz skuteczniej do skóry 
administracja. Istnieją jednak 
nadal takie aspołeczne jed­
nostki, grasują po hotelach 
psują ich dobre imię, Sądzę, 
że dzieje się tak m. in. dla­
tego, źe za słabe jest ciągle 
w s p ó.ł d z i a ł a n i e po­
między hotelami, a zakładem 
pracy, czyli Wydziałami hu­
ty. Do rzadkości np. należy 
przypadek wysnucia konsek­
wencji służbowych (chociażby 
odebrania tzw. trzynastej 
pensji), pracownikowi ukara­
nemu za niewłaściwe zacho­
wanie w hotelu.

KULTURA MIESZKAŃCÓW
Nie dominowały tym razem 

w dyskusji sprawy kwaterun­
kowe, warunków zamieszka­
nia w hotelach itp. Rozumiem 
to jako opanowanie już tego 
zagadnienia, a irbbiazgami 
nie warto przecież zajmować 
się na plenum Rady. Są do u- 
sunięcia operatywnie i na 
miejscu. Na czoło w dyskusji 
wysunęła się natomiast kul­
tura mieszkańców 
w szerokim pojęciu tego sło­
wa. Następnie: sprawy wypo­
czynku, sportu, turystyki itp.

Nie ulega wątpliwości, że 
praca kulturalno-oświatowa 
w hotelach huty, jakkolwiek 
już prowadzona i to z coraz 
lepszymi rezultatami, nie iest 
jeszcze w pełni rozwinięta. 
Wystarczy powiedzieć, że w 
1967 r. ZDK zorganizował o- 
koło 250 odczytów i spotkań 
— w klubach i świetlicach 
hotelowych. Stosujemy jed­
nak półśrodki, jedną za dru­
gą, ale niestety tylko d o- 
raźną akcję. Na pracę 
rzetelną i konsekwentną, na 
działalność kulturalno-oświa­
tową z prawdziwego zdarze­
nia, brakuje nam po prostu 
środków. Myślę, o etatach i 
pieniądzach.

Według uchwały Rządu, do 
pracy KO powinien być przy­
dzielony w hotelach pracow­
niczych jeden instruktor na 
200 mieszkańców. 'Tymczasem 
w hotelach huty mamy na 
około 6.0C0 mieszkańców _ 
dwóch pracowników KO. A 
przecież 16 świetlic, które 
powstały i są czynne w na­
szych hotelach, wymaga zor­
ganizowanej, programowej 
roboty. Są tutaj telewizory, 
radia i gry świetlicowe. 
Krótko mówiąc stworzona zo­
stała baza działalności kultu­
ralno-oświatowej. Teraz pow- 
stae problem jakości pracy, 
problem pełnego wykorzysta­
nia tej bazy. Myślę o rozwi­
nięciu akcji odczytowej, o 
spotkaniacht i wystawach, o 
czytelnictwie książek i prasy, 
o konkursach. Słowem, o tym 
wszystkim co obejmuje swym 
zasięgiem Olimpiada Kultu­
ralna Hoteli, impreza już do­
roczna i godna najwyższej 
noty. Rezultaty jakie przyno­
si będą o wiele większe jeże« 
li stworzy się działalności 
kulturalnej w hotelach lepsze, 
bardziej sprzyjające warunki.

Plenum RZK podjęło U- 
chwałę nakreślającą kierunki 
dalszej pracy dla rozwinięcia 
działalności KO w hotelach 
huty oraz dla stworzenia mie­
szkańcom lepszych warunków 

I socjalno-bytowych. (Jd)

•
niakami, jarzynowa, ogórko­
wa. Drugie dania: gulasz, 
ziemniaki, surówka; ziemnia­
ki z tłuszczem, surówka z ce­
bulki i ogórków; ziemniaki 
bez surówki, fasolka z maka­
ronem, bigos, fasolka po bre- 
tońsku, zraz w sosie węgier­
skim: kiełbasa n3 gorąco, 
befsztyk, surówka, ziemniaki.

Następnego zaś dnia przy­
gotowano dla konsumentów 
następujące dania. Zupy: gro­
chowa z makaronem i kapuś­
niak; bigos, flaczki, kiełbasa 
na gorąco, fasolka, gulasz z 
podrobów i ziemniaki, ziem­
niaki z tłuszczem, surówka, 
śmietana.

Brawa dla stołówki przy 
P-30 za tak urozmaicone i 
smaczne dania. Oby tak dalej, 
a będziemy wszyscy zadowo­
leni.
MIECZYSŁAW SZYMAŃSKI 

korespondent
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Sekcje Hutnika 
sumują swój dorobek

I

W nadchodzącym tygodniu 
rozpoczynają się zebrania 
sprawozdawczo - wyborcze w 
sekcjach Hutnika. Będzie to 
ważny okres w życiu klubu. 
Z analizy pracy w minionym 
roku powinno niewątpliwie 
wyniknąć wiele wniosków na 
przyszłość. Był to bowiem 
rok ciekawy. Pracę zdecydo­
wanej większości sekcji ce­
chowała duża prężność, dyna­
mika, inicjatywa. Podjęły one 
wiele udanych przedsięwzięć 
zarówno organizacyjnych jak 
i sportowych, które przyspo­

KRYSZTAŁOWY PUCHAR I SZKÓŁKA
— Comiesięczne turnieje o 

Kryształowy Puchar Hutnika 
oraz szkółka szachowa to chyba 
najciekawsze nasze inicjatywy z 
ostatniego okresu — mówi kie­
rownik sekcji szachowej mgr WŁ 
Sadowski. Turnieje z miejsca 
„przyjęły się” w krakowskim 
światku szachowym, gromadząc 
w każdą, ostatnią sobotę miesią­
ca około 40 czołowych zawodni­
ków okręgu. Po szkółce wiele 
sobie obiecujemy, początki 
już zostały zrobione ale nadal 
trzymamy szeroko drzwi otwar­
te przed młodymi adeptami 
królewskiej gry.

W minionym roku utrzymaliś­
my pozycję najlepszego zespołu 
Polski południowej. W mistrzo­
stwach I ligi drużyna zajęła 
szóste miejsce (a więc w środku 
tabeli), w lidze okręgowej zaję­
liśmy trzecie a w klasie A dru­
gie miejsce. W locie pierwsza 
drużyna zdobyła puchar Augus­
towa, wyprzedzając startujące 
tam czołowe zespoły kraju. Po 
raz trzeci — a' wiec na własność 
— zdobyliśmy puchar Krakowa.

Indywidualnie nasz pierwszy 
szachista ir.ż. Jerzy Kostro u- 

W CZOŁÓWCE WOJEWÓDZTWA
— Mamy obecnie 50 zareje- cją II. 5 z licencją III, 13 w kla- 

strowanych zawodników — mó- sie młodzieżowej A i 12 w kla­
wi kierownik sekcji kolarskiej sie młodzieżowej B. Do ścisłej 
Karci Janik. W tym 10 z licea- czołówki województwa zaliczani

Fot.: E. Majer

Z udziałem ponad 100 delegatów, re­
prezentujących kcła wydziałowe, 
obradowała we wtorek konferen­

cja sprawozdawczo-wyborcza Ogniska 
TKKF naszej huty. Ostatni okres przy­
niósł poważny wzrost liczby członków 
TKKF. Jest to w pierwszym rzędzie 
zasługa aktywu ZMS, który pracę 
sportową w kołach TKKF traktuje ja­
ko integralną część działalności swej 
organizacji. Całe grupy młodzieży, 
członków ZMS zgłaszają estatnio akces 
do pracy w-TKKF. Jeśli akcja ta roz­
wijać się będzie w stopniu dotychcza­
sowym, to w bieżącym roku liczna 
członków Ogniska przekroczy 4 tysiące. 
Nie jest wykluczone, że Ognisko prze­
kształcone zostanie w Zarząd Fabrycz­
ny TKKF, kierujący samodzielnymi 
ogniskami wydziałowymi. W praktyce 
bowiem wydziałowe koła TKKF, zwła­
szcza w większych jednostkach organi­
zacyjnych. już się usamodzielniają. 
Oprócz udziału w centralnej spartakia­
dzie kombinatu, organizują własne im­
prezy, rozgrywki, ligi itp.

Samodzielność wydziałowych orga­
nizacji TKKF jest warunkiem dalsze­
go rozwoju masowego sportu i wycho­
wania fizycznego w naszej hucie. Do­
tychczasowy dorobek stawia Ognisko 
TKKF w rzędzie najlepszych w kraju 
a w Krakowie i województwie — jak 
mówił w czasie wtorkowych obrad 
przedstawiciel Zarządu Miejskiego 
TKKF T. Rokosz — nie ma ono part­
nera. Dorobek ten to rezultat ofiarnej 
pracy działaczy sportowych i młodzie­
żowych a także opieki i pomocy, z jaką 
spotykają się cni ze strony kierownic­
twa huty. Doceniają to naczelne wła­
dze TKKF. W trakcie konferencji spra­
wozdawczo-wyborczej przedstawiciel 
ŻG TKKF Wiesław Sikora przekazał 
pedale za zasługi w upowszechnieni^

kultury fizycznej, przyznane dyrekto­
rowi naczelnemu mgr inż. B. Kołomyj- 
skiemu, I sekretarzowi KF PZPR T. 
Wachowskiemu i przewodniczącemu 
RZK J. Stefanikowi.

W bieżącym roku — tak jak i po­
przednio — podstawą działania będzie 
spartakiada załogi huty. Będzie to ju­
bileuszowa, XV Spartakiada. Można 
przypuszczać, że jej wyniki przekroczą 
wszystkie nasze dotychczasowe osiąg­
nięcia. Program spartakiady obejmuje 
22 dyscypliny sportowe, które rozgry­
wane będą w okresie 11 miesięcy. Roz­
szerzony zostanie bardzo poważnie pro-

Spartakiada 
z tradycją 

gram imprez, organizowanych niejako 
obok spartakiady. Planuje się np. spe­
cjalne turnieje piłki nożnej, siatkówki, 
kometki, tenisa stołowego, szachów i 
brydża, udział w zlocie ognisk TKKF, 
w spartakiadzie związków zawodo­
wych. rozbudowany zostanie program 
sportowy wszelkich imprez turystycz­
nych. Specjalne miejsce zajmie spar­
takiada hoteli pracowniczych, szkół 
przyzakładowych. Zorganizowana też 
zostanie spartakiada dzieci pracowni­
ków huty.

Uczestnicy konferencji postulowali 
rozszerzenie takich form działalności 
Ogniska TKKF jak kursy pływackie 

«dla pracowników kombinatu i człon­
ków ich rodzin. Warto byłoby pomy­
śleć o stworzeniu możliwości uprawia­
nia sportu, niezależnie od wszelkich 
rozgrywek, Ot, zbieramy sie na boisku

czy w sali sportowej i gramy w siat­
kówkę. Zasadniczą trudność stanowi tu 
brak obiektów sportowych. Ale można 
chyba szerzej korzystać ze szkolnych 
sal i boisk sportowych, zwłaszcza tych 
szkół, nad którymi opiekę sprawują 
poszczególne wydziały kombinatu.

Głównym kierunkiem powinna być 
— że tak powiem — praca wszerz, 
czynne zaangażowanie w sprawy spor­
tu znacznie większej niż dotychczas 
liczby pracowników. Trzeba liczyć nie 
tylko tzw. osobo-starty ale przede 
wszystkim konkretnych ludzi, którzy 
systematycznie biorą udział w zaję­
ciach sportowych. Sekretarz Rady Za­
kładowej A. Dałkowski życzył działa­
czom TKKF „100 tys. osobo-startów al­
bo lepiej 15 tys. pracowników, bio- 
rących udział w Spartakiadzie". Roz­
szerzeniu kręgu ludzi, którzy uczestni­
czą w poczynaniach sportowych TKKF, 
służyć będzie wprowadzana obecnie 
„Odznaka Spartakiady HiL”. Będzie się 
ją przyznawać tym spośród pracowni­
ków kombinatu, którzy wezmą udział 
w 7 dyscyplinach objętych programem 
Spartakiady oraz w 7 innych impre­
zach sportowych. Dla kobiet te mini­
ma będą niższe: 4 dyscypliny Sparta­
kiady i 4 imprezy organizowane poza 
programem Spartakiady. Spełnienie 
tych wymagań oznaczać będzie mniej 
wircei systematyczny, całoroczny kon­
takt ze sportem. A więc 15 tys. Odznak 
Spartakiady HiL. czyli połowa załogi 
w roli aktywnych uczestników imprez 
sportowych — oto nasze życzenia dla 
nowowybranego zarządu Ogniska 
TKKF. Na. jego czele stanął ponownie 
Bogusław Szczepka. funkcje wiceprze­
wodniczących objęli: Ryszard Pyrczak 
i Witold Sulma, sekretarzem został 
Henryk Ko-<Ur □ skarbnikiem Romana 
Mlceiuz. (wb)

rzyły klubowi nowych laurów.
Kampanię sprawozdawczo- 

wyborczą w Hutniku roz- 
pocznie sekcja kolarska, któ­
ra obradować będzie w świet­
licy klubowej w poniedziałek 
5 lutego o godz. 17.00. W 
czwartek 8 bm. o godz. 18.00 
obradować będą szachiści a w 
sobotę 10 bm. o godz. 17.00 
sekcja piłki ręcznej. Dorobek 
oraz główne zamierzenia na 
rok bieżący sekcji kolarskiej 
i szachowej przedstawiamy 
poniżej w rozmowach z kie­
rownikami sekcji.

zyskał szereg interesujących 
wyników w silnej konkurencji 
arcymistrzów i mistrzów mię­
dzynarodowych. Był szósty na 
turnieju strefowym w Jugosła­
wii. starowiącym eliminacje do 
mistrzostw świata, ósme miejsce 
zajał w silnie obsadzonym tur­
nieju w Polanicy, poświęconym 
pamięci polskiego szachisty Ru­
binsteina a w noworocznym tur­
nieju Uniwersytetu Moskiew­
skiego zajął szóste miejsce.

Wśród pozostałych zawodni­
ków najlepszymi wynikami le­
gitymuje sic Ryszard Gąsiorow- 
ski — wicemistrz okręgu kra­
kowskiego a także mistrz okrę­
gu w grze otwartej i w grze 
błyskawicznej.

Plany na nadchodzący rok? 
Wiele uwagi poświęcimy rozwi­
janiu szkółki szachowej i w ogó­
le młodzieży. W lutym i marcu 
pod egida Dzielnicowego Komi­
tetu Kultury Fizycznej i Tury­
styki organizować będziemy mi­
strzostwa szkół Nowej Huty. 
Naszą słabą stroną jest nikły u- 
dział kobiet. I na tę sprawę 
zwrócimy baczniejszą uwagę. 

są tacy zawodnicy jak Bogusław 
Koraszewski, Franciszek Party- 
la, Wiesław Piekarz. Reprezen­
towali oni barwy okręgu w kil­
ku wyścigach. M. in. w Wyści­
gu Orlików w Tarnowie, w Wy­
ścigu Małopolskim, w Między­
narodowym Wyścigu Przyjaźni 
Rzeszów — Lwów, w ogólnopol­
skich spartakiadach w Łodzi 1 
w Opolu.

Popularne stały się zajęcia — 
treningi i zawody — na torze. 
Korzystamy z toru Cracoyii. 
Myślimy jednak o własnej tego 
typu inwestycji, która spopula­
ryzowałaby kolarstwo torowe w 
naszej dzielnicy. Jest szansa, że 
właśnie u nas powstałby ośro­

WYGRAŁY 
Z PRZODOWNIKIEM 

TABELI
Koszyknrki Hutnika zakoń­

czyły pierwszą rundę mi­
strzostw II ligi z zerowym 
dorobkiem punktowym, nie 
wygrały ani jednego spotka­
nia. Gdy wszyscy skazywali 
je już na degradację do klasy 
niższej trener inż. E. Hajto 
był dobrej myśli. „Druga run­
da — mówił — będzie znacz­
nie lepsza, na pewno utrzy­
mamy się w II lidze”. I rze­
czywiście. W pierwszych czte­
rech meczach rewanżowych 
koszykarki Hutnika uzyskały 
trzy zwycięstwa i — prakty­
cznie rzecz biorąc — oddaliły 
od siebie widmo spadku.

W minioną niedzielę poko­
nały w własnej sali przodow­
nika tabeli Górnika Wieliczka 
43:39 (22:19). Jest to już osta­
teczny dowód, że ten bardzo 
młody zespół (chyba najmłod­
szy w historii rozgrywek na 
ogólnopolskim szczeblu — 
średnia wieku poniżej 17 lat) 
nabrał odpowiedniej rutyny, 
niezbędnej w walce z silnymi 
przeciwnikami. Bo właśnie 
brak doświadczenia był przy­
czyną większości niepowodzeń 
w pierwszej rundzie. Zespół 
Hutnika, mimo że pracuje 
stosunkowo krótko, reprezen­
tuje bowiem niezły poziom u-

DO WROCŁAWIA 
i WARSZAWY JADA 

KOSZYKARZE SPARTY
Koszykarze Sparty grają w 

tym tygodniu dwa mecze o mi­
strzostwo I ligi: ze Śląskiem we 
Wrocławiu i z AZS w Warsza­
wie. W pierwszej rundzie Spar- 
ta wygrała ze Śląskiem i prze­
grała r.iezaslużenie z AZS. Na 
wyjazdach o punkty raczej bę­
dzie trudno.

W każdym razie znacznie tru­
dniej niż w meczu przeciwko 
Wybrzeżu Gdańsk, który oglą­
daliśmy tydzień temu w hali 
Wandy. Sparta przegrywała 
wprawdzie w pierwszej połowie 
różnicą 12 punktów ale już 
przed przerwa zmniejszyła róż­
nicę a po zmianie objęła prowa­
dzenie. Kilka elementarnych 
błędów (najwięcej miał ich r.a 
sumieniu najbardziej rutynowa­
ny zawodnik, Muszak) koszto­
wało Spartę niemal pewne zwy­

dek przygotowań olimpijskich 
w tej właśnie dyscyplinie spor­
tu.

W tym roku zamierzamy po­
głębić międzynarodowy charak­
ter wyścigu Dookoła Nowej Hu­
ty. Obok reprezentantów CSRS, 
którzy już w ubiegłym roku go­
ścili w Nowej Hucie, zamierza­
my zaprosić Węgrów. Ponadto 
wyścig ten objęty klasyfikacją 
w kategorii seniorów, będzie 
również klasyfikowany przez 
Polski Związek Kolarski w ka­
tegorii juniorów. Wzrośnie tym 
samym znacznie liczba jego u- 
czestników. Na zdjęciu: kolarze 
Hutnika — mistrzowie Krako­
wa w kat. juniorów. Od lewej: 
B. Koraszewski, M. Soczyński, 
M. Płutecki i J. Nawrot.

miejętności sportowych. Znać 
tu rękę doskonałego fachow­
ca, jakim jest trener i organi­
zator drużyny inż. Eugeniusz 
Hajto. W swej karierze tre­
nerskiej wychował on już kil­
ka zespołów, które wśród 
swych rówieśniczek należały 
do grona najlepszych w kraju. 
W niedzielę 4 bm., koszykarki 
Hutnika grać będą z Polonią 
Bytom. Początek o godz. 17.

DRUGA PORAŻKA 
KOSZYKARZY HUTNIKA
Po raz drugi w tegorocznym 

cyklu rozgrywek o mistrzostwo 
ligi okręgowej koszykarze Hut- 
nika zeszli z boiska pokonani, 
przegrywając z rezerwą Wisły 
63:91 (28:39). Nie wpłynęło to 
jednak na ich pozycję w tabeli 
ani na perspektywy mistrzostw
I udziału w walkach o awans 
do II ligi, bowiem rezerwa Wi­
sły, która zaczyna deptać Hutni­
kowi po piętach i tak nie może 
brać udziału w rozgrywkach o
II ligę. Natomiast z Cracoyią, 
która zajmuje trzecie miejsce, 
Hutnik wygrał 65:60 (34:28) i u- 
trzymał dotychczasową różnicę 
5 punktów.

W sobotę 3 bm. zespół Hutni­
ka grać będzie w własnej sali z 
Fabloklem. Początek o godz. 
19.00.

cięstwo. Ostatecznie Sparta 
przegrała 58:63 (30:32).

W drugim meczu ubiegłego 
tygodnia koszykarze nowohuccy 
pokonali AZS Toruń 51:42 (19:19) 
ale grą nie zachwycili.

HUTNIK:
GWARDIA_______
ODRA WROCŁAW

Na zakończenie pierwszej 
rundy mistrzostw ekstraklasy 
siatkarze Hutnika gościć będą 
dwa zespoły wrocławskie Gwar­
dię i Odrę. Zwłaszcza mecz z 
Gwardia zapowiada się intere­
sująco. Wrocławscy gwardziści 
zawsze należeli do ścisłej czo­
łówki. Sądzimy, że i w tym ro­
ku zdołają utrzymać się w pier­
wszej czwórce, choć narazie zaj­
mują szóstą lokatę.

Mecz Hutnik — Gwardia o- 
glądać będziemy w sobotę 3 bm. 
o godz. 19.00, natomiast spotka­
nie z Odrą odbędzie się w nie­
dzielę o godz. 11.00.

Słowakiewicz (z lewej) w pojedynku z Lorancem.
Fot.: J. Chojeckl

NA INAUGURACJĘ 
MISTRZOSTW 
ZWYCIĘSTWO 

NAD BBTS
Bez niespodzianek odbyła się 

inauguracja mistrzostw I ligi

JUNIORZY WALCZĄ 
o PUCHAR SL. OZB

Hutnik zgłosił swą drużynę 
juniorów do rozgrywek o pu­
char Śląskiego Okręgowego 
Związku Bokserskiego. Wpłynie 
to niewątpliwie na znaczne u- 
atrakcyjnienie pracy z naryb­
kiem a sympatykom da okazję 
oglądania ciekawych imprez w 
wykonaniu młodych bokserów.

Inauguracja rozgrywek nastą­
pi w sobotę 3 lutego. Drużyna 
Hutnika gościć będzie zespół 
TSB z Bytomia. Początek spot­
kania o godz. 18.00 w hali Ga­
raży.

—•—
PIŁKA RĘCZNA w HALI 

WANDY
W sali Wandy odbywa się ko­

lejna runda rozgrywek o pu­
char 50-lecia ZPRP. Zgodnie z

75 lat ruchu filatelistycznego

Zainaugurowane zostały 
obchody jubileuszowe

KRAKÓW 19G8

I II.ATELISI YCZYEGO

Jak już informowaliśmy, 
rok 1963 będzie rokiem 
filatelistyki polskiej. W 
tym roku bowiem przypada 

75 rocznica powstania ruchu 
filatelistycznego w Polsce, 
któremu początek dał Kra­
ków 6. I. 1893 roku, kiedy to 
powstał w naszym mieście 
pierwszy polski Klub Fila­
telistów.

Z tej okazji odbyła się o- 
negdaj w auli Polskiej Aka­
demii Nauk w Krakowie u- 
roczysta inauguracja obeno- 
dów jubileuszowych, w któ­
rej wzięli udział przedstawi­
ciele władz politycznych i 
państwowych Krakowa,
Trezydium Zarządu Głów­
nego i Zarząd Oddziału Kra­
kowskiego Polskiego Związ­
ku Filatelistów, Ogólnopolski 
i Krakowski Komitet Juoi- 
leuszowy, przedstawiciele 
oddziałów PZF w kraju, za­
służeni działacze polskiego 
ruchu filatelistycznego,
firzedstawiciele kół PZF z ca- 
ego regionu krakowskiego i 

zaproszeni goście. Przypom­
niana została 75-letnia histo­
ria tego najpiękniejszego i 
najpopularniejszego liobby 
dziesiątków tysięcy ludzi o- 
raz nakreślony został bogaty 
program imprez, uroczysto­
ści i różnych form obchodów 
jubileuszowych. Główne u- 
roczystości odbędą się w 
Krakowie w październiku 
br. M. in. otwarta zostanie 
X Ogólnopolska Wystawa 
Filatelistyczna „Kraków 68", 
na której znaldą się general­
ne i specjalizowane zbiory 
znaczkórz pocztowych, zbio­
ry tematyczne, numizma­
tyczne, filumenlstyczne, li­
teratura filatelistyczna • in., 
zorganizowana zostanie ogól­
nokrajowa uroczysta akade­
mia jubileuszowa, sesja nau­
kowa. pokazy filatelistyczne 
w kołach, liczne spotkania, 
wieczornice, odczyty, poga­
danki, ogłoszone zostaną 
konkursy filatelistyczne, wy­
dana zostanie monografia 
krakowskiego ruchu filate­
listycznego oraz szereg pa­

bokserskiej. Hutnik wygrał z 
BBTS 15:5. Pięciu zawodników 
Hutnika — Zalejski, Żurakow- 
ski, Drucis, Słowakiewicz i Żuk 
— wygrało swe walki przed 
czasem. W oczekiwanej z dużym 
zainteresowaniem walce Gajew­
ski przegrał z Kasprzykiem.

terminarzem dziś o godz. 16.30 
grać będą Cracovia — Pogoii 
Szczecin a jutro o 15.00 Wanda— 
Pogoń.

W najbliższy piątek 9 bm. w 
hali Wandy rozpocznie się ko­
lejna runda tych rozgrywek z 
udziałem gospodarzy, Włóknia­
rza Łącznik, Startu Gdańsk i 
AZS Warszawa.

WALNE ZEBRANIE 
KLUBU MOTOROWEGO 

PTTK HiL
9 lutego o godz. 17-tej w 

Klubie Turysty na os. Cen­
trum — B w Nowej Hucie 
odbędzie się walne zebranie 
Klubu Motorowego PTTK 
HiL, na które zaprasza się 
członków i sympatyków.

miątek filatelistycznych, u- 
pamiętniających jubileusz.

W dorobku filatelistycz­
nym ostatnich lat mają rów­
nież poważny udział filate­
liści Nowej Huty. W czasie 
uroczystości inauguracyjnej 
przypomniał o nich w swo­
im przemówieniu przewodni­
czący Kcła nr 5 PZF w No­
wej Hucie Stanisław Czer­
ski. Pierwsza organizacja 
filatelistyczna w naszej dziel­
nicy powstała w 1954 r„ w 
piątym roku budowy miasta 
i kombinatu. Zebrała się 
wówczas 10-osobowa grupa 
budowniczych, aby zorgani­
zować koło filatelistów. W 
kombinacie pracował wów­
czas dopiero pierwszy wiel­
ki piec i kilka zakładów po­
mocniczych. W mieście wy­
budowano pierwsze osiedla. 
Zebranie odbyło się w Osie­
dlu C-l (obecnie osiedle Te­
atralne), w prowizorycznym 
wówczas lokalu Klubu 
MPiK.

Obecnie koło PZF liczy po­
nad 200 członków. Są to 
przeważnie hutnicy — za­
równo inżynierowie i maj­
strowie, jak i pracownicy u- 
mysłowi i fizyczni. Z inicja­
tywy i wysiłkiem koła ut­
worzone zostały nowe koła 
— 5 w zakładach pracy i 5 
w szkołach Nowej Huty. Ko­
ła rozwijają żywą działal­
ność i upowszechniają idee 
filatelistyczne wśród miesz­
kańców dzielnicy. Rezulta­
tem tego jest fakt, że w jed­
nym tylko sklepie filateli­
stycznym w Nowej Hucie i- 
lość abonentów polskich 
znaczków pocztowych wyno­
si ponad 2 tysiące. Koła zor­
ganizowały już 3 pokazy 
zbiorów ’ filatelistycznych 
swoich członków. Pierwszy 
odbył się dla uczczenia 10- 
lecia Nowej Huty. Wszyst­
kie cieszyły sie dużą frek­
wencja zwiedzających. Zwię­
ksza sie również z roku na 
rok liczba wystawców spo­
śród członków nowohuckich 
kół filatelistycznych i są 
wśród nich już zdobywcy 
medali.

Koła P7F przygotowują 
program obchodów związa­
nych z Jubileuszem filateli­
styki polskiej i — jak wyni­
ka z zapowiedzi — zorgani­
zują wiele ciekawych imprez, 
które na pewno zainteresu­
ją nie tylko miłośników 
znaczkowego hobby, lecz 
także szerokie rzesze jego 
sympatyków. Postaramy się 
o nich w odpowiednim cza­
sie poinformować naszych 
czytelników, (lp)
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GIÖS
Po IV Zjeździe ZMS

Zjazd ZMS stał się bez 
wątpienia najważniej­
szym wydarzeniem w 

życiu organizacji — w ostat­
nim okresie. Skupił on uwa­
gę nie tylko członków ZMS, 
ale również innych organiza­
cji młodzieżowych oraz spo­
rej części społeczeństwa. Dzie­
je się tak nie przypadkowo. 
Związek Młodzieży Socjali­
stycznej liczący dziś ponad 
milion młodych dziewcząt i 
chłopców odgrywa coraz po­
ważniejszą rolę w życiu spo­
łecznym i politycznym kra­
ju. Wyrazem tego była do­
tychczasowa postawa wszyst­
kich ogniw związku wobec 
zagadnień życia społeczno- 
gospodarczego jakie rozwią­
zywano w zakładach pracy, 
instytucjach, uczelniach, szko­
łach.

Dala temu wyraz także dys­
kusja przedzjazdowa, którą 
śledziliśmy i w naszej hucie. 
Jej nurt główny, to miejsce 
ZMS wśród innych organiza­
cji i szerzej mówiąc — w 
społeczeństwie. Nic też dziw­
nego, że i w czasie obrad IV 
Zjazdu ta sprawa wysunęła 
się na plan pierwszy. Zarów­
no w referatach i przemówie­
niach programowych, jak też 
i w dyskusji.

Co i jak robić, żeby ZMS 
Spełniał w maksymalnym 
stopniu swoją podstawową 
funkcję jaką jest współudział 
w budownictwie socjalistycz­
nym — oto pytanie na które 
starano się dać odpowiedź. 
Autorytet ZMS w zakładzie 
pracy, na uczelni, w szkole, 
zależy przede wszystkim od 
samodzielnej inicjatywy i sa­
modzielnego działania.

Sporo miejsca na Zjeździe 
zajęły sprawy kwalifikacji 
zawodowych, które muszą na­
dążać za rosnącymi w tym 
zakresie potrzebami wynika­
jącymi z racji unowocześnia­
nia naszej gospodarki naro­
dowej.

Wub. piątek — po licznych 
rozgrywkach — uroczyście 
zakończono III Olimpiadę 
Kulturalną Hoteli Pracowni­

czych HiL. Impreza — z udzia­
łem artystów Teatru Słowac­
kiego i Polskiego Radia — od­
była się w sali teatralnej HiL, 
przybyli na nią m. in. sekre­
tarz KF PZPR tow. Józef No­
wotny, sekretarz RZK tow. 
ADtoui Dałkowski, przew. Ko- 
rr:sji Kultury przy Radzie Za­

W sali teatralnej nil. podczas Imprezy
kładowej HiL tow. Zbigniew 
Czolowski.

Po raz pierwszy w trzylet­
niej już działalności — zwy­
cięzcy konkursów otrzymali 
cenną nagrodę ufundowana 
przez Komitet Fabryczny PZPR 
HiL. Jest nią kryształowy pu­
char przechodni. Nagrodę — w

Sekretarz KF PZPR tow. Józef Nowotny wręcza puchar prze­
chodni zwycięzcom z hotelu nr 39.

Niezwykle ważną kwestią 
poruszaną na zjeździe była 
sprawa pracy ideowo-wy- 
chowawczej Związku. Na ten 
aspekt działalności ZMS 
zwrócił uwagę także sekre­
tarz KC tow. R. Strzelecki. 
Sprawa ta, wymaga tym bar­
dziej podkreślenia, że jak wia­
domo wszelka działalność 
wrogiej propagandy ukierun­
kowana jest głównie na 
kształtowanie określonych po­
staw młodzieży. Dlatego z ca­
ła stanowczością trzeba roz­
wijać własną pracę ideowo- 
wychowawczą. która byłaby 
nie tylko odpowiedzią na pro­
pagandę wrogich ośrodków, 
lecz i skuteczną pomocą w 
kształtowaniu zaangażowania 
społecznego i politycznego 
młodzieży.

Z bogatej problematyki 
ideowo — wychowawczej 
chcielibyśmy zwrócić uwagę 
jeszcze na jedno: mianowicie 
idzie tu o wychowanie pa­
triotyczne. Wydaje się, że nie 
przypadkowo poświęcono mu 
tak dużo miejsca. Praktyka 
wykazuje, że wiele organiza­
cji nie zawsze potrafi posłu­
giwać się tym instrumentem 
w pracy wychowawczej z 
młodzieżą, a przecież kryje 
on w sobie olbrzymie możli­
wości oddziaływania na psy­
chikę młodego człowieka.

Głęboki patriotyzm łączony 
w naszych warunkach z po­
czuciem internacjonalizmu, 
jest źródłem, z którego wy­
wodzić się powinno przywią­
zanie do swojego kraju i do 
idei socjalizmu; powinien też 
być podstawą budowy poczu­
cia odpowiedzialności za losy 
Ojczyzny.

Są to sprawy pierwszorzęd­
nej wagi, które warunkują 
dziś autorytet organizacji, a 
w przyszłości dają gwarancję, 
że kraj nasz będzie miał do­
brych gospodarzy. Nie sposób 
w krótkim artykule omówić 
wszystkie problemy wynika­
jące z dyskusji r.i IV Zjeż- 

Jroczyste zakończenie
III Olimpiady Kulturalnej Hoteli HiL

Puchar przechodni
zdobył hotel nr 39

ręce przedstawicieli mieszkań­
ców zwycięskiego hotelu — 
przekazał sekretarz KF PZPR 
tow. Józef Nowotny. Pozostałe 
hotele otrzymały nagrody pie­
niężne. dyplomy uznania, wy­
różnienia. a dla wszystkich u- 
czestników olimpiady nagrodą 
i przyjemną rozrywką były wy- 

dzle. Jednakowoż jeszcze jed­
nej kwestii pominąć nie moż­
na. Jest nią rola koła ZMS 
jako najmniejszego ogniwa 
Związku. Krótko mówiąc, tu 
zaczyna się i tu kończy pod­
stawowa funkcja ZMS. 
Wszystko inne jest w osta­
teczności sumą pracy człon­
ków poszczególnych kół. Stąd 
ich wyjątkowa ranga w struk­
turze organizacyjnej i rola w 
życiu młodzieży. Do zagad­
nień zawartych w uchwałach 
Zjazdu powrócimy nie jeden 
raz. Będą one przecież kie­
runkowskazem dla pracy ca­
łej organizacji w najbliższych 
latach.

ZA PRZYKŁADEM 
WARSZAWY

Kraków zdecydował się na 
zajęcie się problemem młodzie­
ży niepracującej 1 nieuczącej 
się. Dla Nowej Huty jest to 
problem szczególnie ważny. Co­
raz częściej bowiem spotykamy 
sle z nastolatkami. k'6rzy albo 
jeszcze nie podjęli pracy, albo 
już przerwali naukę i nic właś­
ciwie nie robią. Całymi godzi­
nami przesiadują w klubach, 
kawiarniach lub wystają na 
ulicy i w bramach. To oni 
właśnie są najczęściej prowo­
dyrami różnych zaczepek, a- 
wantur 1 burd. To oni nie da­
ją spokoju przechodniom i spę­
dzają sen z oczu rodziców, wy­
chowawców, opiekunów a tak­
że władz i Milicji Obywatel­
skiej.

Słusznie zatem postąpiono po­
dejmując uchwałę w sprawie 
wprowadzenia w Krakowie obo­
wiązkowego kształcenia zawo­
dowego młodzieży do lat 18, 
która nigdzie nie pracuje i nie 
uczy się. Uchwała wchodzi w 
życie z dniem 1 września, ale 
już teraz powinniśmy dopomóc 
władzom oświatowym w przy­
gotowaniu się do jej realizacji. 
Jest to problem ze wszech miar 
ważny społecznie, tak dla sa­
mych zainteresowanych jak I 
dla nas wszystkich.

J. Z.

stępy artystów scen krakow­
skich i młodzieżowego zespołu 
muzycznego Domu Kultury 
HiL. Recytacje utworów Bogda­
na Brzezińskiego, K. I. Gałczyń­
skiego i M. Załuckiego, w wy­
konaniu Andrzeja Szajewskie- 
go. Jerzego Szmidta i prowa­
dzącego konferansjerkę Tadeu­
sza Śzybowskicgo. Piosenki 
śpiewała Elżbieta Żakowicz 
przy akompaniamencie Ireny 
Blachaczkowej. Zespół muzycz­
ny ZDK prowadził Andrzej No­
wak. Całość zręcznie przepla­
tana odczytywaniem osiągnięć 
poszczególnych zespołów hote­
lowych.

*
W tegorocznej olimpiadzie 

kulturalnej dla mieszkańców
hoteli huty, I miejsce i puchar 
przechodni KF PZPR uzyskał 
hotel nr 39 (DHM). Tę pozyty­
wną ocenę uzyskano dzięki 
ciekawemu programowi pracy 
oraz jego konsekwentnej reali­
zacji, dzięki dużemu wkładowi 
pracy społecznej samorządu ho­
telowego, aktywności miesz­
kańców.

W czasie olimpiady zorganizo­
wano m. in. 57 imprez. 6 wy­
staw, kilka sekcji zaintereso­
wań, jak koło sportowe, sekcję 
majsterkowania, kącik przyro­
dy. klub miłośników teatru, 
kółko regionalne.

Na II miejscu uplasował się 
hotel nr 28 (os. Na Stokul. któ­
ry ma na swym koncie 35 im­
prez, 18 wystaw, powstało tu 
również kółko fotograficrne, 
sprrtowe, zespół recytatorski, 
kółko ’’orespondentów praso­
wych itp.

Zdobywcą ITT miejsca jest ho­
tel nr 4 — os. Młodości. 55 róż­
nego rodzaju imprez, szczegól­
ne zainteresowanie konkursem 
pt. .,50 lat Związku Radzieckie­
go". 9 wystaw, kącik majster­
kowania — to tylko niektóre 
osiągnięcia mieszkańców tego 
hotelu oraz organizatorów olim­
piady.

Zagadnienia nowohuckich 
gromad, problemy gospo­
darcze, życie społeczno-po­

lityczne ich mieszkańców — 
wiele razy były przedmiotem 
obrad egzekutywy KD PZPR. 
Jedno z ostatnich posiedzeń 
poświęcone było również tym 
sprawom, rozpatrywanym w 
świetle uchwał Plenum KD 
PZPR z 24 lutego 1965 r.

Obecnie w nowohuckich 
gromadach mieszka około 19 
tysięcy osób, a więc około 13 
proc, mieszkańców Nowej Hu­
ty. Nic więc dziwnego, iż pro­
blemy ludności osiedli wiej­
skich rozpatrywane są przez 
nasze władze, które poprzez 
wnikliwą analizę starają się 
przyjść z pomocą mieszkań­
com.

Sami mieszkańcy 
budują świetlicę na Os. Centrum A
Wartościowa ini­

cjatywa mieszkań­
ców osiedla Centrum A 

w Nowej Hucie — wybudowa­
nia w czynie społecznym 
świetlicy, przyobleka się w 
kształt dokonany. Oto garść 
infomacji na temat tego za­
mierzenia podanych nam 
przez członków Prezydium 
Spoi. Komitetu Budowy 
Świetlicy. W listopadzie ub. 
roku zabetonowane zostały 
fundamenty pod świetlicę (na­
leży podkreślić, że wykopy 
ziemne wykonali w czynie 
społecznym sami mieszkańcy 
os. Centrum A oraz członko-
wie Komitetu). W Dracach 
wyróżnili się szczególnie: St. 
.laranowski z bloku nr 5, P. 
Dyngosz z bloku nr 13. M. 
Chowaniak z bloku nr 2, T. 
Knapczyk — z bloku nr 6, Z. 
Bcdnarczykowa z bloku nr 7, 
K. Syjutowa z bloku nr 13. 
Pomagały również dzieci, a 
zwłaszcza uczniowie klas 5, 6 
i 7 ze Szkoły nr 83.

Następną — wykonaną już 
nracą — było posadzenie drze­
wek i krzewów obok projek­
towanej świetlicy. Dalsze ro­
boty budowlane musiały być 
odłożone. Ruszą w okresie 
wczesno Wiosennym- A tym­
czasem organizowane są przez 
Komitet imprezy, z których 
dochód przeznacza się na bu-

Spiewa Andrzej Szajewskl

Na IV miejscu uplasował się 
hotel nr 33 — os. Wandy, a na 
V — hotel nr 3 (os. Młodości).

A oto zwycięzcy w poszcze­
gólnych konkursach olimpiado- 
wych. W konkursie pt. „50 lat 
ZSRR” I miejsce zdobył hptel 
nr 3, w oświatowym — hotel 
nr 4, w konkursie pn. „Książka 
kształci i wychowuje" — hotel 
nr 28; pt. „Nasze zainteresowa­
nia i inicjatywy” — hotel nr 
39, imprezę rozrywkową pn. 
„Wieczorek u hutników” — ho­
tel nr 38 oraz w konkursie na 
czystość i estetykę hotelu: 1 
miejsce uzyskały hotele nr: 39 
i 33. (pg)

Elżbieta Żakowicz
Foto J. BROŻEK

Z obrad egzekutywy KD PZPR

Osiedla wiejskie i ich problemy
Analiza sytuacji w rolnic­

twie wykazuje spadek ilości 
gospodarstw większych, tak iż 
obecnie na 2.204-1.152 — to 
małe gospodarstwa. Obszar 
gruntów rolnych wynosi około 
3090 ha, przy czym w dalszym 
ciągu z gospodarki zboźowo- 
hodowlanej rolnicy przecho­
dzą na warzywniczo-hodowla- 
ną. Stały wzrost plonów otrzy­
mywany jest m. in. dzięki po­
stępowi w dziedzinie agro- 
techniki. Dzięki tym osiągnię­
ciom, mimo ubytku 350 ha u- 
żytków rolnych w latach 1965- 

dowę świetlicy. Parę przykła­
dów. Uczestnicy zabawy syl­
westrowej w Klubie „Wersa­
lik" przyczynili się do zwięk­
szenia funduszy o 9.000 zło­
tych. Uczestnicy zabawy kar­
nawałowej w Klubie NOT w 
dniu 13 stycznia — o dalszych 
5,5 tys. złotych. W dotychcza­
sowej akcji zbiórkowej — po­
za rekordzistą, którym są 
mieszkańcy bloku nr 1, o 
czym pisaliśmy już w „Gło­
sie” — kolejne miejsca pod 
względem wysokości wpłat 
zajmują bloki: nr 11 (wpłata 
16.650 złotych), nr 2 (wpłata
•oooooooccooooooooeooooocoooooooooooooooo«

BIT® TEATRZE LUDOWYM

WARTO SIĘ POSPIESZYĆ, 
H. MIKOŁAJSKA 

WYJEŻDŻA!
Kto jeszcze nie zdążył zoba­

czyć „Wiśniowego Sadu” w 
Teatrze Ludowym, musi się 
pospieszyć. Niestety tylko kil­
kanaście przedstawień tej 
sztuki będzie można obejrzeć, 
gdyż Halina Mikołajska wraca 
już na swoją macierzystą sce­
nę w teatrze warszawskim, 
jeszcze do końca lutego będzie 
można ją widzieć w „Wiśnio­
wym Sadzie".

„KRAM” W TV
Dawno Teatr Ludowy nie 

był tak rozśpiewany i roztań­
czony jak w „Kramie z pio­
senkami”. Już pierwsze przed­
stawienia sztuki L. Schillera 
wskazują na jej, długotrwałe 
powodzenie. Premiera, która 
odbyła się w ub. sobotę zosta­
ła bardzo ciepło przyjęta 
przez publiczność. W środę 
natomiast odbyła się premie­
ra prasowa. We wtorek w 
Teatrze bawiła krakowska 
Telewizja, filmująca fragmen­
ty z „Kramu z piosenkami” 
dla Kroniki Kulturalnej w 
programie krakowskim.

Sztuka ta będzie grana 
mniej więcej po dwa razy w 
tygodniu. Jako ciekawostkę 
podajemy, że muzyka tym ra-

Pisze do nas zastępca komen­
danta 141 OHP ZMS ZMW ob. 
ADOLF BELNIAK: W bieżą­
cym roku minie 10 lat od chwi­
li powołania Ochotniczych Huf­
ców Pracy. Stały się one kon­
tynuatorem Kół Młodzieżowego 
Wyścigu Pracy, zapoczątkowa­
nego przez łódzkich zetwuemo- 
wców, następnie brygad zetem- 
powskich i PO Służba Polsce. 
Przypominając jak wielki jest 
wkład tej młodzieży w budowę 
Nowej Huty i samej Huty im. 
Lenina, autor listu podkreśla, 
że dziś w Nowej Hucie działa 
141 OHP ZMS ZMW, który 
przejął chlubne tradycje swoich 
młodzieżowych poprzedników. 
Poza pracą junacy odbywają 
służbę wojskową i zdobywają 
zawód.

Z okazji X rocznicy powsta­
nia OHP junacy nowohuccy 
podjęli zobowiązanie przepra­
cowania 10 tys. godzin na tere­
nie Bieńczyc oraz przy budowie 
Domu Młodości w Nowej Hu- 
dle, a z okazji IV Zjazdu ZMS 
dodatkowe zobowiązanie — 
przepracowania jeszcze 1 tys. 
godzin na terenie Walcowni- 
Slabing. Równocześnie rzucili 
oni wezwanie do całej młodzie­
ży w OHP w kraju do podję­
cia współzawodnictwa, postulu­
jąc, by główne uroczystości X- 

67, globalna produkcja roślin­
na wzrosła w porównaniu do 
1965 r. o 27 proc., a produkcja 
warzywnicza — o 32 proc.

Niemniej ważne są zagad­
nienia społeczne mieszkańców 
gromad. V7 ostatnich, latach 
nastąpiło znaczne ożywienie w 
tej dziedzinie. Mieszkańcy sta­
rają się rozwiązać problemy 
swojego osiedla w drodze zes­
połowego działania, niestety 
nte we wszystkich gromadach 
osiąga się tak pozytywne re­
zultaty.

(Dokończenie na «tr. 7)

6.540 złotych), blok nr 5 (wpla­
ta 5.435 złotych). Wielu miesz­
kańców wniosło ponadto in­
dywidualne wpłaty. Lista o- 
fiarodawców wywieszona zo­
stała w administracji. Os. 
Centrum A.

Z uznaniem należy podkre­
ślić społeczne stanowisko za­
kładu opiekuńczego tj. Zakła­
du Koksochemicznego HiL, 
który zobowiązał się w czynie 
społecznym wykonać instala­
cję wewnętrzną świetlicy. Za­
rząd Sprzętu PPB HiL wy­
konał instalację oświetlenio­
wą placu budowy. ZBM nr 1 
„Centrum” PPB' HiL, wypo­
życzył Komitetowi budowy 
przenośny magazyn na sprzęt 
i narzędzia, PSS Kraków, 
przekazała na budowę świe łi- 
cy kwotę 130.000 złotych.

Gd)

zem nie jest odtwarzana z taś­
my, jak to praktykuje się 
przeważnie w teatralnych 
spektaklach, ale w wykonaniu 
orkiestry.

POMYŚLNY DEBIUT
Gdy mowa o zespole aktor­

skim zwykle widzowie lubią 
usłyszeć choć parę naj. .Naj­
starszy, najdłużej występują­
cy itd. Tym razem — naj­
młodsza. Najmłodszym człon­
kiem zespołu TL jest miła 
MARIA ANDRUSZKIEWICZ, 
zaangażowana na scenę nowo­
hucką po ukończeniu w ub. 
roku Szkoły Teatralnej w Ło­
dzi. Jej rola Ani w „Wiśnio­
wym Sadzie” jest pomyślnym 
debiutem; obecnie artystka 
występuje w „Kramie z pio­
senkami”.

TEATR DZIĘKUJE MPK
Starania kierownictwa Tea­

tru Ludowego o przywrócenie 
autobusu po każdym przed­
stawieniu zostały uwieńczone 
sukcesem. Teatr, a niewątpli­
wie także wszyscy widzowie, 
dziękują Dyrekcji MPK. Trwa­
ją ooecnie dalsze rozmowy w 
sprawie dodania autobusu 
przywożącego również wi­
dzów na spektakle. Może i one 
zostaną zakończone pomyśl­
nym wynikiem? ik.

lecia OHP odbyły się w Kra­
kowie i Nowej Hucie. Aktual­
nie odbywają się w nowohuc­
kim OHP spotkania z działa­
czami ruchu robotniczego i mło­
dzieżowego, ZBoWiD, żołnierza­
mi I i II Armii Wojska Pol­
skiego, następnie z przedstawi­
cielami świata nauki i kultu­
ry.
///•///•///•///•Z//.///.///.///.///.///.

TURNIEJ JEDNEGO 
WIERSZA — 

W OGNISKU MŁODYCH
Jedną z ciekawszych imprez, 

organizowanych w ramach 
Dni Poezji przez Ognisko Mło­
dych ZMS ZDK HiL był Tur­
niej Jednego Wiersza z na­
grodami, impreza, która zgro­
madziła dziesiątki nowohuc­
kiej młodzieży i mieszkańców 
hoteli.

Przedstawicielki Młodzieżo­
wej Estrady Poetyckiej ZDK 
odczytały 14 wierszy 7 auto­
rów, poetów i Koła Młodych 
przy Związku Literatów Pol­
skich. Wiersze podobały się 
bardzo...

W turnieju wzięło udział 80 
osób. Wybrano 3 najlepsze 
wiersze. I i II nagrodę uzys­
kały „Dwie litanie" cz. III f 
IV Adama Kawy, II— wiersz 
pt. „Proboszcz” Andrzeja Ra-, 
czyńskiego.
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POGODA
LUTY ZACZĄŁ się wiosen­

nie. W Krakowie było w 
czwartek słonecznie, bez wiatru, 

zanotowano najwyższą tempera­
turą w tym roku, ponad 7 st. C. 
Nad Polskę napływa bez przer­
wy znad Atlantyku ciepłe i wil­
gotne powietrze polarno-mor- 
skie. A dzieje się tak dlatego, 
ponieważ Europa południowa 
objęta jest przez wyże barycz- 
ne, północna zaś pokryta jest 
niżami. Powietrze, jak wiado­
mo. płynie z wyżu do niżu, stąd 
południowo-zachodni 1 południo­
wy spływ.

Czy ta nienormalna o tej po­
rze roku pogoda utrzyma się? 
Wnioskując z sytuacji atmosfe­
rycznej. można założyć, że w 
najbliższych dniach nastąpi 
pewne, jednak nieznaczne, o- 
chlodzenić. Temperatura spad­
ał« w ciągu dnia w pobliże 0 st., 
w nocy kilka stopni poniżej 0. 
Zachmurzenie będzie zmienne, 
raz małe, to znowu całkowite z 
opadami deszczu, a później desz-
ezu ze śniegiem lub śniegu.

PROMYK

Telefoniczne kłopoty 
mieszkańców Bieńczyc Nowych

Wszyscy posiadacze apara­
tów telefonicznych zarówno 
w Bieńczycach Nowych, jak 
i Na Wzgórzach Krzeslawic- 
kich muszą, co najmniej przez 
jakiś czas jeszcze, korzystać 
z central telefonicznych. .Test 
to z pewnością bardziej kło­
potliwe, niż bezpośrednie po­
łączenia, szczególnie dotkli­
wie odczuwają to mieszkańcy 
Bićńczyc Nowych, którzy pod 
adresem swej centrali mają 
bardzo dużo zastrzeżeń.

A więc: zbyt często i zbyt 
długo czeka się na sygnał mia­
sta. rozmowy ..nie są czyste”, 
tzn. poza swoim rozmówcą 
bardzo często słyszy się inne 
rozmowy, rozmowy bardzo 
często śą przerywane. To jest 
birdzo denerwujące. Jeszcze 
gorzej z porozumieniem się 
telefonicznym mieszkańców 
Bieńczyc ze sobą. Na stukanie 
w widełki aparatu, na które 
powinna się zgłosić telefonist­
ka z centrali i dalej połączyć 
z numerem wewnętrznym 
czeka się po kilka, a nawet 
kilkanaście i więcej minut. 
Spotkałam się nawet z takim 
zgłoszeniem: „O co chodzi?”,

MODA

Sukienka reprezentująca 
typowy model nadchodzą­
cego sezonu wiosennego, 
posiada dużo stębnowań. 
Patki, przy pionowo cię­
tych kieszeniach oraz mar­
kujące kieszenie na linii 
karezka. Na patkach, ręka­
wach i kołnierzu wypukłe, 
ozdobne guziki. Przód su­
kienki zapinany na ekler.

(Kog)

(Dokońćzenłe tt itr. 6) 
becnie w osiedlach wiej­
skich istnieje 8 Tereno­
wych Grup Partyjnych 

(skupiających 140 członków) 
oraz 2 POP. w Luboczy i Bra­
nicach. Praca społeczno-poli­
tyczna organizacji partyjnych, 
mimo pewnej poprawy, nie 
stoi jeszcze na wysokim pozio­
mie. Dotyczy to np. POP w 
Luboczy. Nieco pozytywniej 
należy ocenić pracę POP w 
Branicach.

Warte podkreślenia jest, iż 
TGP mają na swym koncie 
również osiągnięcia, jak inic­
jowanie i pomoc w akcji czy­
nów społecznych, sukcesy w 
dziedzinie gospodarczej, kul­
turalno-oświatowej. Dotyczy 
to głównie takich osiedli, jak: 
Czyżyny. Łęg, Grębałów. Zna­
cznie słabsze rezultaty osią­
gnięto w Mogile, czy Bieńczy- 
cach.

Dość dobrze przedstawia się 
współpraca organizacji partyj­
nych z organizacjami społecz­
no-politycznymi np. koła ZSL. 
ZMS, komitety osiedlowe. W 
osiedlach wiejskich działa 9 
kół ZSL, których członkowie

„Czego Pani chce?”. Komenta­
rze zbyteczne..

Również dzwoniąc do Bień­
czyc bardzo długo czeka się na 
zgłoszenie centrali. Twierdze­
nie to opieram na wielu roz­
mowach z osobami zaintereso­
wanymi.

Na usprawiedliwienie. — 
Jak stwierdza Dyrekcja Urzę­
du Pocztowo - Telekomunika­
cyjnego w Nowej Hucie, cen­
trala posiada bardzo starą

i I -■ . S —t I t r- I ia—-~z

Dla swej
W planie Wydziału GKiM 

ujęto remont dróg w osiedlach 
wiejskich o łąeznej powierzch­
ni 12.905 m kw. Wartość ro­
bót wyniesie 1.195 473 zł. Re­
montem ‘objęte będą drogi w 
osiedlach: Grębałów, Mogiła, 
Pleszów, Czyżyny.

Remonty chodników przewi­
dziane są zarówno w osie­
dlach miejskich, jak 1 wiej­
skich. Ogółem planuje sic wy­
konać 4.675 m kw. chodników, 
koszt wykonanych robót wy­
niesie 230.500 zł-

Projektuje się, iż w roku 
bież, zostaną założone traw­
niki na powierzchni około 50 
tys. m kw.. a kwietniki — 
29.800 m kw. Ponadto dziel­
nica otrzyma kilka tysięcy 
nowych drzew, ponad 22 tys. 
sztuk krzewów. Rozwój tere­
nów zielonych Jest konieczny, 
gdyż mimo stałego' wzrostu 
zieleńców, nadal jest ich nie 
wystarczająca ilość. Na 1 mie­
szkańca dzielnicy przypada 
od 5 do 7 m kw. powierzchni

WCZASY 
DLA NAJMŁODSZYCH

Dla około 1600 dzieci Wy­
dział Oświaty zorganizuje w 
tym roku kolonie letnie 
(o 400 miejsc więcej niż w ub. 
roku). Z obozów ZHP sko­
rzysta 250 uczniów, ta sama 
liczba młodzieży będzie mogła 
wziąć udział w obozach wę­
drownych.

Ponadto planuje się tra­
dycyjne już wczasy w mieś­
cie oraz tzw. małe formy 
wczasów. Z tych ostatnich 
skorzysta około 600 najmłod­
szych.

WPISY W ZDK HiL
Ognisko Dziecięce ZDK 

HiL os. Na Skarpie bl. 64 
przyjmuje jeszcze dodatkowe 
zgłoszenia do pracowni plas­
tycznej, dla dzieci w wieku 
od 5 do 9 lat. Zajęcia ognis­
ka plastycznego odbywają się 
w środy i czwartki w godz. 
od 16 do 20, w tych też dniach 
udzielane są bliższe informa­
cje i przyjmowane wpisy.

ZDK HiL, przy ul. Maja­
kowskiego 2 przyjmuje zgło­
szenia na 3-miesięczny kurs

w większym stopniu interesu­
ją się jednak zagadnieniami 
produkcji rolnej i hodowlanej, 
niż sprawami politycznymi. Z 
każdym jednak rokiem, dzięki 
załatwieniu wielu spraw o 
charakterze gospodarczym jak 
budowa szkół, dróg, domów

Osiedla 
wiejskie 

i ich 
problemy 

kultury, elektryfikacja i gazy­
fikacja osiedli wiejskich, stwa­
rza się coraz lepszy grunt do 
działalności politycznej.

Podobnie i koła ZMS. któ­
rych obecnie jest 11 mają za­
równo w swej pracy pewne o- 
siągnięcia np. w dziedzinie ży­
cia kulturalno-oświatowego, 

aparaturę. To z pewnością 
jest przyczyną wielu zakłó­
ceń. Może są możliwości uzys­
kania w najbliższej przyszło­
ści nowej aparatury?

A przede wszystkim proś­
ba do telefonistek z Bieńczyc 
w imieniu wszystkich posia­
daczy telefonów w tym rejo­
nie Nowej Huty — łączcie 
szybciej i lepiej. Zaoszczędzi 
to wiele nerwów... (bg)

dzielnicy
zielonej, podczas gdy norma 
przewiduje od 7 do 9 m kw.

Wartość prac w osiedlach 
miejskich przewidziana jest 
na kwotę 2.334.858 zł, nato­
miast w nowohuckich groma­
dach — 1.300,086 zł.

Do tej pory przedsiębior­
stwa zadeklarowały pomoc w 
akcji czynów społecznych 
kwotą 373.900 zł, Nie jest to 
wiele, mamy jednak nadzieję, 
że w najbliższym czasie wpły­
ną jeszcze nowo zgłoszenia.

Na razie Huta im. Lenina pod­
jęła się m. in. dalszego zagospo­
darowania Skarpy, zazielenie­
nia terenów wokół miastecz­
ka komunikacvjnego. Kra­
kowskie Zakł. Betoniarskie i 
Żelbetową w Łęgu — posadze­
nia drzew, krzewów i kwia­
tów w os. Lee Przyzakłado­
wy. Ponadto Miejskie Przed­
siębiorstwo Energetyki Ciepl­
nej ułatwi transport piasku i 
materiałów budowlanych, po­
trzebnych przy naprawie dróg 
i chodników, (bg) 

radiotelewizyjny oraz na 
kurs tańca towarzyskiego. Ten 
ostatni prowadzić będzie prof. 
Marian Wieczysty.

W KLUBIE PRASY
.. oglądać można ciekawą 

ekspozycję, na którą składa 
się zbiór fotografii, wykona­
nych na trasie wycieczki od 
Leningradu do Soczi. Zdjęcia 
wykonali — plastyk Zb. So- 
byra oraz W. Rospondek, 
członkowie Amatorskiego Klu­
bu Fotograficznego ZDK 
HiL.

Wystawę zorganizowano z 
inicjatywy ZD ZMS.

(bg.)

Jak długo?
...czekać będziemy na uzupeł­

nienie oświetlenia w rejonie 
Teatru l.ndoweco. gdzie wiele 
kloszy i żarówek zostało roz­
bitych przez chuliganów?

...trwać będą dyskusje I sta­
rania. związane z koniecznością 
poszerzenia lokalu Klubu Trasy 
przy Placu Centralnym o są­
siedni sklep „Galluzu”? Ko­
nieczne jest r znalezienie za­
stępczego lokalu dla sklepu, co 
w efekcie pozwoli na poszerze­
nie pomieszczeń Klubu MPIK I 
zwiększenie jego działalności 
dla mieszkańców Nowej Huty.

(bg) 

umasowienia sportu, rozwoju 
akcji czynów społecznych — 
jak i braki.

Nie bez znaczenia jest rola 
komitetów osiedlowych. Na 
odcinku gospodarczym współ­
pracują one z kółkami rolni­
czymi m. in. w organizowaniu 
szkoleń fachowych dla rolni­
ków w zakresie racjonalnej 
hodowli i warzywnictwa, dal­
szej mechanizacji rolnictwa, 
melioracji gruntów, przepro­
wadzenia spisów rolnych.

Życie kulturalne mieszkań­
ców gromad koncentruje się 
w dwóch domach kultury, w 
Chałupkach i Grębałowie oraz 
w 6 świetlicach osiedlowych 
(Lubocza, Krzesławice, Mogi­
ła, Mlstrzejowice, Lęg, Zesła- 
wice). Tutaj organizuje się od­
czyty i imprezy rozrywkowe, 
tu pracują amatorskie zespoły 
artystyczne.

W zakresie aktywnego roz­
wijania życia kulturalnego po­
ważną pomoc okazują zakłady 
opiekuńcze, niestety, jednak 
nie wszystkie. Na pochwałę za­
sługuje „Mostostal” opiekują­
cy się Luboczą, Miejskie 
Przedsiębiorstwo Energetyki 
Cieplnej (Branice), ZBM II 
PPB HiL (Chałupki) czy Za­
kłady Mleczarskie (Grębałów). 
Ostatnio bardzo poprawiły 
swą działalność ZZCB w Zes- 
ławicach.

Niestety nie ma jeszcze 
świetlic w Branicach, Pleszo- 
wie, czy Mistrzejowicach, po­
czyniono jednak już pewne 
starania w tym kierunku np. 
w Branicach powstał Społecz­
ny Komitet Budowy Świetli­
cy, a w Pleszowie otwarto pla­
cówkę kulturalną w porozu­
mieniu ze szkołą.

Szczegółowa analiza pracy 
społeczno-kulturalnej, i polity­
cznej w osiedlach wiejskich 
wykazuje, że nie stoi ona jesz­
cze na dość wysokim poziomie 
i wiele w tych dziedzinach 
jest do zrobienia w najbliż­
szym czasie.

Opracowane na egzekutywie 
wnioski pomogą we właści­
wym rozwiązaniu problemów 
nowohuckich gromad, (bg)

„GLOB NOWEJ HUTY”. 
Adres redakcji: Huta lm. Le­
nina. Telefony: bezpośredni — 
428-9», przez centralę HiL «01-00 
«OI-ŻO, wewri. «8-11 (red. od­
powiedzialny), 55-61 (sekretarz 
red.). Druk: Drukarnia Pra­
sowa w Krakowie, ul. Wielo­
pole 1. R-55
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Fot. A. Olszewski
Należy do najstarszych pra­

cowników przedsiębiorstwa. Od 
1949 r. pracuje jako brygadzi­
sta tynkarski i w ciągu swej 
blisko 20-lelniej pracy wykonał 
kilkadziesiąt tysięcy m. kw. 
tynków.

Antoni Siemiński jest posią- 
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Z notatnika 
obserwatora

NOWA MYŚL
Czy u tros jest muzeum huty? — zapytał re- 

dektor jednej z gazet radzieckich. Rzeczywiś­
cie, w Azowstalu na przykład jest, a u nas nie 
ma. Przeciei to <ui prawie dwadzieścia lat i wie­
le pamiątek z okresu budowy huty oraz pierw­
szych lat jej istnienia może bezpowrotnie znik­
nąć Myśl warta rozważenia.

I piękny nowy obiekt do zwiedzania na te­
renie Nowej Huty dla licznych gości krajowych 
oraz zagranicznych.

ŻYCZLIWOŚĆ NA CO DZIEŃ
Notatnik nasz codziennie pęcznieje od różnych 

spostrzeże*, zbieranych przy każdej okazji, tak­
że w, czasie dłuższych wędrówek po mieście dla 
uchwycenia życia „na gorąco". 1 raz s.a to u- 
wagi krytyczne, Ale z drugiej strony Notatnik 
ma takie rubrykę optymistyczną — o wszyst­

kim co mile, pożyteczne. Dziś sięgnijmy do niej 
właśnie.

Działo się to 27 stycznia br. w czasie między- 
godz. 8.30 a S-tą rano. A'a Rondzie w Krako­
wie zapanowało spore zamieszanie, spowodowa­
ne wypadkiem samochodowo-tramwajowym w 
os. Wieczysta, w wyniku którego zosta'a przer­
wana komunikacja tramwajowa między Ron­
dem i Nową Hutą. Miłe zdziwienie — nagle sta­
nęła syrenka, prowadzona przez całkiem niezna­
nego kierowcę-w'aścMe1o. jak się później oka­
zało pracownika z Nowej Huty. Drobna rzecz, 
a cieszy, jako przejaw życzliwości i solidarnoś­
ci w potrzebie. Notatnik dziękuje serdecznie, 
może uczynny kierowca syrenki przeczyta.

CZY NIE MOŻNA WIĘCEJ?
Bardzo atrakcyjny jest sklep Cepelii przy Pla­

cu Centralnym, co już kiedyś Nc-tatnik podkre-. 
itał. Ale ostatnio jakby zaopatrzenie pogorszy­
ło się. Brak szerszego asortymentu pamiątek ar­
tystycznych. mato — narzut, materiałów zasło­
nowych. Był też kiedyś dział tekstylny, w któ­
rym nie raz można było znaleźć bardzo ładne 
wełny na suknie i płaszcze damskie. Teraz nie­
stety, nic z tych rzeczy. ik

CO W TYGODNIU?
KINA

ŚWIT od 1 do • bm., godz. 1«, 
18 1 20 „Nagle godziny” pro­
dukcji włoskiej, dozwolony od 
'at 16, od 7 do 13 bm.. godz. 
15.48, 18.00 1 20.15 „Czterej pan­
cerni 1 pies" część III, produk­
cji polskiej, dozw. od lat 7.

Światowid rd i do s bm., 
godz. 1«, 18 i 20 „Skarb bizan­
tyjskiego kupca” produkcji cze­
chosłowackie), dozw. od lat 1«, 
nd ( do I bm. godz. 1«. 18 1 20 
„Doktor Fobrlzlus działa” — 
produkcji NRD, dozw. od lat 
11. od 7 do 10 bm. godz. 13.45, 
18.00 I 20.15 „Waleczni przeciw 
rzymskim legionom” produkcji 
rumuńskiej, dozw. od lat 14.

Światowid Mała Sala godz. 
15, 17 1 19. Od 2 do 5 bm. „Zno­
wu Max Linder" produkcji fran­
cuskiej. dozw. od lat 14. od 8 
do 9 bm. „Królowa stacji ben­
zynowej” produkcji radzieckiej, 
lozw. od lat 11.

TEATR LUDOWY
3 bm. godz. 19.15 ..Wiśniowy 

sad", 4 bm. godz. 19.15 „Wiśnio­
wy sad", 5 bm. godz. 11.00 „Czer­
wone pantofelki" (bajką), 8 1 7 
bm. godz. 19.15 „Kram z piosen­
kami", 8 bm. gedz. 11.00 „Czer­
wone pantofelki”, 9 bm. godz. 
19.13 „Wiśniowy sad".

----•—
ZDK HiL,

UL. MAJAKOWSKIEGO 1

4. II. godz, 18.30 — filmy krót­
kiego metrażu: „Passacaglia na 
Kaplicę Zygmuntowską" 1 „Kwia­
ty Hel Enrl", 5. II. godz. 18.30 — 
Klub Miłośników Teatru — spot­
kanie z reżyserem Jerzym Ja­
rockim. 7. II. godz. 1# — „Ple­
ner paczkowski” — otwarcie 
wystawy prac opolskiego Związ­
ku Polskich Artystów Plastyków. 
7. II. godz. 18.30 — spotkanie 
rencistek HiL — wykład mgr 

E. Blnko pt. ..Renty 1 alimenty". 
W części artystycznej koncert 
Estrady Operowej pt. „Zapom­
niane melodie". I. TI. gode. 16.30: 
Klub Miłośników Teatru — Re­
portaż z Monachiur” — A. Bry- 
chta. Spektakl Teatru Jednego 
Aktora w wykonaniu Ryszardą 
Fillpsklego.
OGNISKO DZIECIĘCE ZDK HIL, 

OS. NA SKARPIE 84
3. II. egdz. 17 — ..Tadeusz Ko. 

ścluszko, wódz i patriots" — pre­
lekcja mgr H. Biernatha, 7. II. 
godz. 17 — z cyklu „Nasz klub”. 
„Forma bycia” — prelekcja mgr 
Haliny Bohdanowicz, 7. II. godz. 
18 — filmy krótkometrażówe: 
„Organki" 1 „Pierwsza piłka".

daczem odznaki przodownika 
pracy oraz Brązowego Krzria 
Zasługi. Świadczy to o dużym 
dis niego uznaniu.

Niewątpliwie zasługi Jego są 
poważne. A. Siemiński jako 
jeden z pierwszych zastosował 
mechaniczne tynkowanie. Wy­
konywał tynki zarówno na 
blokach mieszkalnych, Jak 1 o- 
biektach socjalno-usługowych. 
Wysoka wydajność pracy, ter­
minowość wykonywania zadań 
oraz wysoka Jakość robót spra­
wiły, że brygadę jego kieruje 
się do realizacji najbardziej od­
powiedzialnych zadań. M. in. 
powierzono jej wykonywanie 
tynków przy budowie Zespołu 
Klinik Pediatrycznych AM w 
Krakowie, jak również tyn­
ków wewnętrznych w sekreta­
riacie RWPG w Moskwie.

Brygada A. Siemińskiego 
spotykała się ząwsze ze sło­
wami uznania i pochwały, za­
równo w kraju jak I ta grani­
cą. Poważne zasługi ma rów­
nież w kształceniu nowego na­
rybku, tak dla swojej brygady, 
cieszącej się jak najlepszą opi­
nią, jak i dla innych brygad 
tynkarskich PBM. Gratulujemy 
i życzymy jeszcze wielu owoc­
nych lat pracy w przedsiębior­
stwie.

(bg)

PROGRAM TELEWIZJI
Od 3 do 9 bm.

SOBOTA
9.45 „Podróż w kwiecień” — film

10.55 Geografia dla klas V. 11.51 
Zoologia dla klas VII, 15.30 Wy­
chowanie fizyczne naszych dzieci, 
16.15 „Jak żyć”, 16.40 Wiadomości, 
16.45 Dla młodych widzów, 17.43 
„Warszawa, ja i Ty", 16.10 „Wie­
czorne rozmowy", 18.30 „10-leele 
telewizyjnych programów roz­
rywkowych", 19.20 DOBRANOC,
19.30 Monitor, 20.10 „Pegaz”. 21.00 
Festiwal Piosenki w San Remo, 
22.10 Dziennik TV, 22.25 Wiado­
mości Sportowe. 22.35 „Strzelajcie 
do planisty" film.

NIEDZIELA
10.15 „Cisza na granicy" — film,

11.20 PKF, 11.30 „Mówią wieki" — 
film, 11.45 Wiadomości, 12 00 „W 
starym kinie" 13.00 „Bawcie się z 
nami". 13.35 Film z serii: „Ucie­
kinier”, 14.30 Dla dzieci: „Ferdy­
nand Wspaniały", 15.3" „Ludzie. 1 
zdarzenia" 15.50 „X Mistrzostwa 
Kibiców Sportowych", 16.55 Rt-1- 
tal Jacąrellne Dulac", 17.33 Teatr 
Komedii Współczesnej „Rozwód ",
18.30 „Piórkiem 1 węglem”, 18.50 
„Ślepy tor” — polski film telew.,
19.20 DOBRANOC. 19.30 Dziennik 
TV. 20.05 „Spotkanie w Soho" — 
melodie operetkowe, 21.no „Czar­
na owca" film, 22.15 Nlćdriela 
Sportowa.

PONIEDZIAŁEK
16.55 Wiadomości, 17.00 Kino 

„PTYŚ". 17.20 „Zrób to sam”, 17.35 
„EUREKA", 18.15 „Medale i de-' 
tale", 18.35 ..Kronika'’. 18.50 „Stat­
ki na raty", 19.20 DOBRANOC,
19.30 Dziennik TV, 20.05 Teatr T7 
„Trzy siostry", 31.45 Kln-> Krót­
kich Filmów, 22.20 Dziennik TV.

WTOREK
9.40 „Sieci Saturna" film. 10.55 

Język polski (kl. X). 12 01 Dla 
klas II, 15.00 Zimowe Igrzyska O- 
limpijskie, 17.00 wiadomości. 17.05 
„Zima w obiektywie", 17.15 „La­
tający Holender w Jokohamie".
17.55 „Nie tylko dla pań”, 18.15 
„Po szóstej”, 18.55 „Konie" — 
film, 19.05 „Dlaczego uciekają",
19.20 DOBRANOC, 19.30 Dzier.n. k 
TV, 20.05 „Wiam wszystko", 20.35 
„Sieci Saturna” film, 21.45 Dzien­
nik TV, 21.55 Kronika Olimpijska.

ŚRODA
9.55 Fizyka dla klas VI, 10.25 

„Zdobywcy nlćba" — film, 16.53 
Wiadomości. 17.09 „Pan Półka 1 
Spółka”, 17.20 „Belek 1 Lolek na 
wakacjach". 17.30 PKF, 17.40 Te- 
lekram. 17.50 Magazyn Medyczny,
19.20 „Sroka złodziejka" — film.
18.30 „Kronika". 18 45 „Jazz w 
Filharmonii", 19.20 DOBRANOC,
19.30 Dziennik TV, 20.05 Studio 
Współczesne: „Dialog z mlnlon m 
czasem", 21.00 „Światowid". 21.35 
Zimowe Igrzyska Olimpijski«. 
22.40 Dąlennlk TV.

CZWARTEK
10.55 Historia (kl. VI), 11.45 Zi­

mowe Igrzyska Olimpijskie. 16 53 
Wiadomości, 17.00 Ekran z b a‘- 
kiem, 18.03 „Nad Odrą 1 Bałty­
kiem". 18.35 „Z kamerą przez 
ZSRR", 18.50 „Koncert gitarowy”,
19.20 DOBRANOC, 19.30 Dziennik 
TV, 20.05 Teatr KOBRA, 21.15 „Re­
fleksje", 21.45 Dziennik TV, 22.03 
Zimowe Igrzyska Olimpijskie.

PIĄTEK
9.55 „Wychowanie obywatelskie" 

dla klas lic., 10.30 Film z serii: 
„Święty", 12.45 Zajęcia techniczne 
dla kl. VIII, 16.55 Wiadomości, 17.09 
„Miś z okienka”, 17.15 Film z se­
rii: „Wielka przygoda". 17.45 „To 
co najlepsze" 16.15 „Kronika", 18 30 
Wszechnica TV, 19.00 „Śpiewają 
piosenkarze angielscy". 19.21 DO­
BRANOC. 19.30 Dziennik TV. 21.09 
„Zdrowie w pigułce", 20.20 Film 
z serii; „Święty", 21.10 „to minut 
recenzji”, 21.20 „Egipt pól reku po 
agresji" rep. film., 21.50 Dziennik 
TV. 22.00 Zimowe Igrzyska Olim­
pijskie.
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Kuligïe/m
po-

...w nieznane
p, OSKONAŁĄ WYC
II KĘ zorganizowało 

sobotę i niedzielę wy­
działowe koło PTTK Stalow­
ni Konwertorowo - Tlenowej. 
Imprezie (urządzonej już 
zresztą po raz drugi) nadano 
oficjalnie nazwę „biały kar­
nawał", ja natomiast nazwę 
ją umownie: „kuligiem w 
nieznane". Organizatorzy bo­
wiem postarali się o masę 
niespodzianek, łącznie z tym, 
że nikt właściwie nie 
dział dokąd konkretnie jetizie 
na niedzielny wypoczynek.

Już w drodze do nieznanego 
celu został zorganizowany w 
wypełnionym do ostatniego 
miejsca „autobusie" mały 
konkurs, a właściwie zgaduj- 
zgadula, na temat miejsco­
wości, którą wybrano na

OSKONAŁĄ WYCIECZ- „biały karnawał" stalowni- 
> w ub. ków. Przy pomocy stopniowo 

udzielanych dodatkowych in­
formacji 
wiadome 
Zubrzycy 

Liczne 
kały na miejscu, wśród zasy­
panych śniegiem lasów, u 
stóp Babiej Góry, rozpoczął... 
kulig. Dźwięk janczarów i 
skrzypiący od mrozu świeży 
śnieg, pohukiwania z 

wie- i nade wszystko blask po­
chodni oraz kolorowych 
kiet, wszystko to stworzyło 
miłą scenerię wyprawy. W 
lesie rozpalone zostało ognis­
ko, nad którego ogniem we­
soła gromada przysmażała 
kiełbasę. A potem były harce 
na śniegu (niejednej pannie 
dostało się białego puchu za

stało się wreszcie 
dokąd jedziemy. Do 
na Oiawie.

atrakcje jakie cze-

sań

ra-

Zwiedzanie skansenu ludowego budownictwa Orawy.

Ceprowskie wesele 1 barwny pochód przebierańców.

kołnierz 1 za kozaczki) 1 
wrót do schroniska.

Dopiero tutaj okazało 
jak pomysłowi i pełni inwen­
cji są organizatorzy imprezy. 
Przygotowano różne przebra­
nia. maseczki, czapeczki, o- 
gromne przyprawiane nosy. 
Zaczęła się zabawa taneczna, 
której nunktem kulminacyj­
nym stało się... ceprowskie we­
sele. Byt więc pan młody we 
fraku i w cylindrze, była pan­
na nieprzebranej urody. Była 
masa humoru. Prawdziwe 
salwy śmiechu.

Zęby tradycji balu z praw­
dziwego zdarzenia uczynić za­
dość, dokonany został wybór 
królowej i dwóch wicekrólo- 
wych zabawy. A kiedy już 
siły zaczęły opuszczać tań­
czące pary, podreprerowano 
ich kondycję przygotowanym 
gorącym ponczem. Nic 
dziwnego, że zabawa 
rżała na nowo.

Rano wycieczkowicze 
ty zwiedzili skansen (ciekawe 
orawskie budownictwo ludo­
we) i przedefilowali przez 
wioskę w swych kolorowych 
strojach oraz maseczkach. Po­
chód otwierał transparent: 
„W konwertorach stal topi­
my, a po pracy się bawimy". 
Nie trzeba już chyba doda­
wać, że pomysł przypadł — 
jak to się mówi — do serca 
miejscowej ludności. Ubaw 
był absolutny.

„Biały karnawał" zakończy­
ły zawody narciarskie i sa­
neczkowe, a dla kogo nie 
starczyło zimowego sprzętu, 
przygotowane były płytki 
pilśniowe. Zjeżdżało się na 
tym znacznie lepiej niż bez­
pośrednio na spodniach, 
chociaż prawda, że ten i ów 
„zjazdowiec" zarywał po pro­
stu głową w głębokim śniegu. 
No, ale niestety trzeba było 
wracać do domu.

Organizatorom tej wspania­
łej wycieczki, którzy moc tru­
du włożyli w jej przygotowa­
nie, a przede wszystkim kol. 
ZBIGNIEWOWI FERCZYKO- 
WI — przew. koła PTTK w 
wydziale, kol. MARIANOWI 
POPKOWI — odpowiedzial­
nemu za stroje i część arty­
styczną, koleżankom URSZU­
LI DUDZIE i DANUCIE ŻU­
REK, serdecznie dziękują za 
imprezę wszyscy jej uczestni­
cy, na czele z niżej podpisa­
nym. Warto brać przykład z 
inwencji jaką wykazali turyś­
ci z Konwertorowej!

Się

więc 
rozgo-

z hu-

„NAGIE GODZINY” 
REŻYSERIA: MARCO

VICARIO 
PRODUKCJA: WŁOSKA 
KINO: „ŚWIT”, 1—6 BM.

Wyświetlany poza konkift-
sem na weneckim festiwalu 
w 1964 r- film Marco Vicario 
„Nagie godziny” wzbudził za­
interesowanie publiczności i 
krytyki, która nazwała ten 
debiut jednym z ciekawszych 
wydarzeń włoskiego kina w 
sezonie 1964.

Scenariusz został opracowa­
ny na podstawie noweli Al­
berto Moravii „Spotkanie nad 
morzem". Kameralna, nastro­
jowa opowieść o miłości za­
mężnej kobiety do młodego 
studenta, została zrealizowana 
w nadmorskiej posiadłości ro­
dziny Vicario w Porto Santo 
Stefano. Partnerem znanej 
aktorki Rossany Podesty jest 
amerykański aktor Keir Dul- 
lea, znany w Polsce z głów­
nej roli w filmie „Dawid i 
Liza”.

„DOKTOR FABRIZIUS
DZIAŁA”

REŻYSERIA: RICHARD
GROSCHOPP

PRODUKCJA: NRD
KINO: „ŚWIATOWID",

4-6 BM.
W latach 1951-1961 odbyło 

się w NRF 135 tysięcy proce­
sów karnych o charakterze 
politycznym. Oskarżono w 
nich ponad pół miliona osób
>ooooooooooooooooooooooooooooooooog<dgo<x>ooooooo<x>ooooooooo-j>vdo

i to nie tylko członków zaka­
zanej w tym państwie partii 
komunistycznej, ale również 
socjaldemokratów i działaczy 
związkowych, przeciwników 
broni atomowej 1 pacyfistów, 
teologów i publicystów, profe­
sorów i wydawców.

Jeśli nie wystarczało „dowo­
dów”, które mogłyby służyć 
za podstawę wytoczenia pro­
cesu sądowego — sięgano do 
szantażu, do oczerniania wo­
bec opinii publicznej, niszcze­
nia moralnego i materialnego 
osób niewygodnych dla rzą­
dzącej w Bonn koterii.

Głośna była w roku 1S58 
kampania prasowa przeciwko 
dr Kirchheimerowi — profe­
sorowi Uniwersytetu we Frei- 
burgu. oskarżanemu o „sprzy­
janie komunistom", ponieważ 
ośmielił się wydać jedną ze 
swvch prac naukowych w 
NRD.

W 1960 roku zainscenizowa- 
no wielką aferę w celu unie­
możliwienia pracy dzienni­
karskiej znanemu publicyście, 
redaktorowi naczelnemu jed­
nego z pism zachodnioniemie- 
ckich — Wernerowi Fried- 
mannowi- Wydarzenia zwią­
zane z jego osobą stały się 
podstawą filmu „Dr Fabrizius

działa”. Oczywiście postacie 
filmu są fikcyjne, ale wiele z 
nich posiada swe pierwowzo­
ry wśród osobistości zasiada­
jących we władzach CDU, 
rządzie Bawarii i NRF.

ZAKUPILIŚMY

„Gwiazdy na czapkach” — 
nowy film znanego węgier­
skiego reżysera Miklosa Jan- 
cso. Losy Węgrów walczących 
podczas rewolucji i wojny do­
mowej w szeregach Armii 
Czerwonej. Nowatorskie spoj­
rzenie na mechanizm historii, 
wyrafinowana forma plasty­
czna. Grają artjiści węgier­
scy i radzieccy, jest to zresztą 
współprodukcja obydwu ki­
nematografii.

„Hasło niepotrzebne” — 
film radziecki w reżyserii Bo­
risa Grigoriewa. Rok 1921, 
białogwardziści organizują na 
Dalekim Wschodzie rząd kon­
trrewolucyjny, młodej Repub­
lice Rad grozi nowa inter­
wencja; oto tło wydarzeń sen­
sacyjnego, szerokoekranowego 
filmu. Działający we Włady- 
wostoku as Czeka dokazuje 
cudów odwagi i pomysłowości 
w walce z kontrrewolucją-

(dr) |

Kącik filatelistyczny

Igrzyska zimowe w Grenoble
Kolekcjonerzy znaczków o 

tematyce sportowej mają oka­
zję powiększyć swoje zbiory o 
dwa komplety z serii Igrzysk 
Zimowych w Grenoble. Znaczki 
z tej okazji wydala już poczta 
polska (zamieszczaliśmy), Ru­
munia i Bułgaria, a w nie­
długim czasie ukażą się jeszcze 
w wielu innych krajach.

(kp)
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Że-F. M. Esfandiary
brak” — Bohaterem tej cieka­
wej, napisanej przez irańskie­
go pisarza książki jest że-
brak-kaleka, którego choroba
zostaje spotęgowana z powodu
niesprawiedliwego, krzywdzą-
cego wyroku sądu. Przekład 
If. Grzybowska.

Czytelnik, cena 10 zł.

uroki zimy

Satyra w prasie
Po katastrofie na Grenlandii amerykańskiego bombowca B-52

F. M. Fsfandiary — „Że­
brak” — Bohaterem tej cieka­
wej, napisanej przez irańskie­
go pisarza książki, jest że- 
brak-kaleka, którego choroba 
zostaje spotęgowana z powodu 
niesprawiedliwego, krzywdzą­
cego wyroku sądu. Przekład

Aleksander Puszkin — 
„Dzieła” — Zbiorowe, obszer­
ne wydanie dzieł wielkiego 
poety. Zawiera: wiersze, pra­
wie wszystkie poematy i baś­
nie poetyckie, „Eugeniusza 
Oniegina”, wszystkie utwory 
dramatyczne oraz prozę poe­
tycką. Obszerny monograficz­
ny wstęp o Puszkinie napisał 
redaktor wydania M. Toporo- 
wski.

PIW, cena 3 tomów 180 zł.
Josif Gierasimow — „Sło­

wiki” — Nawiązująca do cza­
sów wojny, powieść współcze­
sna znanego radzieckiego pi­
sarza. Przekład J. Karczma- 
tewicz-Fedorowska.

Czytelnik, cena 12 zł.
Stanisław Strumph-Wojt- 

kiewicz — „O własnych si­
tach" — Książka nosi podty­
tuł „Kartki z prywatnego ar­
chiwum”. Autor przedstawia 
okres lat 1921—1939. Pisze o 
własnej pracy dziennikarskiej 
: warszawskim dziennikar­
skim środowisku. Ówczesne 
wydarzenia polityczne naświe­
tla swoim komentarzem.

Książka i Wiedza, cena 
25 zł. (Kog)

« ROZRYWKI UMYSŁOWE • ROZRYWKI UMYSŁOWE
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Poziomo: 1. spacer. 6. miej­
scowość pod którą Kartagina w 
202 r. poniosła ciężką klęskę, 8. 
taneczny krok, podskok, 9. nie- 
miarowość tętna. 10. tkanina na 
wsypy, 11. los. 13. związek or­
ganiczny krzemu. Duża grupa 
tych związków stanowiąca two­
rzywa sztuczne posiada dużą 
odporność na temperaturą, wo­
dą I chemikalia, 15. mówiono 
tak zamiast pan lub waść 16. 
czołg czterech pancernych. 17. 
nawet list do ukochanego mo­
że tylko podyktować.

Pionowo: 1. kontrwaga. 2.
właśnie panuje, 3. węgierski re-

gent i kontradmirał (fonet.). 4. 
autor słynnego „Oskarżam”, 5. 
ogół podstawowych tez jakiegoś 
systemu naukowego np. geo­
metrii, 7. sprytny sługa we 
włoskiej commedia delfarte, 8. 
na koniu przeciw bykowi, 12. 
ekspozytura, agencja, 13 żona 
Warsa. 14. prąd wody, koryto 
rzeki. •

ROZWIĄZANIE ZADAŃ Z NR 4
Krzyżówka

Poziomo: 2. kandelabr. 7. ga­
la, 8. ocel, 9. szyja, 10. nawa. 
11. okap, 13. Patrokles, 16. gó-

MIKROKRZYŻÓWKA
Poziomo: 1.

złośliwe określe­
nie starszego pa­
na. 4. jest nim 
sód. glin, mag­
nez. 5. tradycyj­
ne danie wigi­
lijne, 3. marka 
powojennego a- 
paratu radiowe­
go, 9. jedna set­
na hektara, 11. 
kawałek, 
znak zodiaku.

Pionowo: 
pomost do wy- 
i załadunku wa­
gonów, 2. tytuł 
znanej powieści 
Gorkiego, 3. da­
wna fajka. 6. 
lasso. 7. w pu­
dełku lub tub­
ce, 8. pułapka 
na muchy.

i.

prosimy kierować na adres redakcji do dnia 9
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Rozwiązania
lutego br. Wśród czytelników, którzy nadeslą prawidłowe roz­
wiązania, redakcja rozlosuje bony książkowe.

o—
24.
30.
35.

4. lejek, 5. rokosz. 6. 
nagłośnia. 12. przed- 
trawers. 15. landara, 
19. ruada, 25. agrafa.

ra. 18. zraz. 20. Albin, 21. 
strów, 22. dojazd, 23. epoka, 
nora. 26. Sasi. 27. gospodarz, 
Amor. 32. oset. 34. strug, 
szef. 36. kier, 37. alotropía.

Pionowo: 1. data. 2. kanapa 
3. dozór, 
beta, 10. 
miot, 14.
17. rotor,
26. szopka. 28. patat, 29. dłuto,
31. muza. 33. esej.
Mała krzyżówka

Poziomo: 1. fakir. 3. notes, 5. 
pagórek, 7. afera, 8. wapno, 9. 
Breza, 11. seter, 13. akropol, 14. 
lamus, 15. łask^> _

Pionowo: 1. fanza, 2. Rugia, 
3. Narew. 4.
6. Kapitol. 9. bemol, 10. adres, 
11. supeł, 12. runda.

saldo, 5. plereza.

NAGRODY w postaci bonów 
książkowych za rozwiązanie du- 
dań wylosowali:

Władysław Sulot — Nowa Hu­
ta, os. Spółdzielcze 5B/11; Tere­
sa Dyga — Kraków, Azory bL 
107/30; Joanna Macewko — Nowa 
Huta, Zielone 20/12; Eugeniusz Go­
lec — Nowa Huta, Na Stoku 46/32; 
Maria Witkowa — Kraków, Mo­
drzewskiego 43/3.

UWAGA: Bony wysyłamy począ


